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Id Ru o Rougemmt.
O yd u a zc^ Ia  (inseraty) przyjmuje Administracja „Nowe; Reformy" za opłatą od miejsca 
wiersza -drobnem pismem (petit) za pierwszy rar 30 h , za każdy następny i i t  20 h. — 
K c d r u ła n e  po 90 h od wiersza. — G lo s y  p u b lic z n e  po 2 kor. cd wiersza. Układ 
tabelaryczny, cyfrowy, skompiik*rany, pierwszy raz 40 h. — Z a łą czn ik *  do „No-rej Re­
formy" (prospekty, cyrkularze. ogłoszenia i t  p.) przyjmuje się za cenę 2 koL. od 100 egr. 
^  dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dlc, miejsco wych prenumeratorów.
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f e K  i it .  f i s i ę . .
Kraków, 17 czerwca* 

(li. s.) IŁ- Tisza odpowiedział onegckij na ten 
ustęp mowy hr Andiassego, który dotyczył 
Polski. Od wybuchu tej wojny zaai żyło się po 
raz pierwszy, że czynnik tak miarodajny w 'mo­
narchii, jak lir Tisza wypowiedział kilka zdań w 
spraiwiu poiskiej. Dotąd bowiem -poza wstępna 
odezwą sprzymierzonych wojsk, wkraczających 
do Królestwa Polskiego z sierpnia 1914 r. i 
jednego ogólnego zdania w krótkiej odpowiedzi 
ministra spraw zagranicznych na znane pisirw 
N. K. N. z marca 1915 r. ogół polski nie sły­
szał nic, zupełnie nic o tem, jak zapatrują się 
na kwestyę polską i jej rozwiązanie k:erująoe 
czynniki monarchii aus 1 ryaoko-węgi orski ej.

Tej luki w  polskiej świadomości politycznej 
onegdajsze przemówienie hr Tiszy bynajmniej 
nie zapełnia. Premier węgierski stwierdził tylko, 
że Bettimann. II oliw eg złożył swoje ostatnie 
oświadczenie w  sprawie pobkiej w  porozumie­
niu z auskyaeko-węgieiskim ministrem apraw 
zagranicznych i podniósł, że kwesłya polska 
może hyc rozwiązana tylko wspólnie przez oba 
mocarstwa centralne. Do życzenia hr Andrasse- 
go, aoy dotyczące porozumienie możliwie szyb­
ko doszło do skutku, dając obu rządom możność 
wypowiedzenia się bież o o szczegółach, pazy- 
łąezył. się hr Tisza w imieniu rządu węgierskie­
go, dodając, że »sprawa oswobodzenia Polski 
z natury rzeczy każdy w polityce zag 'anicznęj 
monarchii miarodajny czynnik napełnia we­
wnętrzną radość ią«, szczególniej zaś czynniki 
węgiersłdc, które w oswobodzeniu Polski i 
wy-zuccniu z niej Rosyi widzą nie tylko bar­
dzo »doniosły i istotny* interes obu połów mo­
narchii, ale także zaspokojenie szczególnie go­
rących sympatyj, jakie naród węgierski żywi 
dla Polaków. Stwierdziwszy WTeszcie, że snrawa 
polska 7.na’ duje u wszystkich czynników życia 
publicznego na Węgrzech »atmosferę kongenial­
n ą s i i ł a d a  hr Tisza zapewnienie, że »wiszystkte 
miarodajne czynniki monarchii dazyć będą do 
tego, by k w e s t y ę  p o l s k ą  u r e g u l o w a -  
i i o  z j a k  n a j d a l e j  i d ą  c e m  u w z g l ę d ­
n i a n i e m  ż y c z e ń  n a r o d u  p o l s k i e g o  
i i n t e r e s ó w  j e g o  e g z y s t e n e y u .

- Jak w idźm y, hr Tisza nie wyszedł poza naj 
bardziej ogólne określenie stosunku rządu wę­
gierskiego do sprawy pobkiej. Oparł go aa 
szczególnej sympatyi Węgrów dla Polaków i 
na interasio monarchii. Tcgośmy aaiwrsze ocze­
kiwali i cieszymy się, że zostało wreszcie po- 
wdodzianem i ofieyalnie to, co  dotąd tyle -azy 
powtarzano —  nieoficyalme. Go do końcowej 
jednak formuły, w którą ujął premier węgier­
ski swój stosunek do sprawy polskiej, miano­
wicie, że ma ona być -uregulowaną »-z najdalej 
idącem uwzględnieniem życzeń narodu polskie­
go i in-teiesów jego egzysteneyu, to ogólniko­
wość tej formuły zniewala nas do wstrzymania 
się z sądem o niej aż do momen/tu, -kiedy nau- 
stąpi jakiś bardziej stanowcza jej interpreta- 
cya.

A

Komunikat sztabu austro-węgierski^go.
f/etegram  o. k. Bhwm h«recpendencyjTiCQ.o.)

~  ‘w . . . .  WfełUń, 17 czerwca.
Urzędowo dnnoczą dnia 16 czerwca ł916:

Rosyjski taren wo]toay.
Na ,« ludnie vd Dniestru odrzuciły nasz* wojska nieprzyjacielską Kawaieiyę /.resztą 

w tym obszarze tylko utarczki.
Na zr.ohód od Wiśniowczyka trwają faiej ataki rosyjskich kolumn na uasze pozycye. 

W  ręku obrońców pozostało dwu rosyjskimi eflccrow i *00 iomierzy.
Kolo Tarnopola nie było żadnych szczególmejszych wydal zeń.
Na Wołyniu rozwijają się na całym froucłi: nowe walki. W odełnku Stochód— Stya od­

parto ponoarie kil » prób przejścia, przyczem iikprzyjaciel, jak zawsze, peniosł ciężkie 
strat/. , "

W ioski teren wojenny.
TVJkl w południowej części płaskowzgorza Doberdo zakeńczyły się odparciem nieprzy- 

; aelsi Jct atalców. Tak samo iipsłzły aa nłczem wznowione wypady Włochów na poszcze­
gólne nasze pozycye w Dolomitach.

N płasko wzgórzu Aaiago są w toku żywe walkł działowe. W obozarze Ortlei zajęły na­
sze wojska szczyty Tuket i l ylnego flladaitoehu.

NJe ważnego.
Poludniowo-wscliudnl lerea wojenny.

Bar “nea ctefa rztmbu generała., v. H 0 t e r, 
m anrhk poHy pf.rttcznjk,

•—     — o----------- ---------- ------

i

Wydarzenia na morzu.
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.) ’

Wiedeń, 17 czcrvvca.
Urzędowo donoszą dnia 16 czerwca 1&16:
Eskadra hydroplanów w nocy z 15 na 16 obrzuciła skutecznie bombami urządzenia ko­

lejowe Porto Gruaro I Latisana ora* limę kolejową Porto Gruaro —  Latisana, druga bakadra 
dworzec i wojskowe zakłady w Motta di L iyenza, trzecia nieprzyjacielskie pozycye koio 
Monfalccue, San Gauziun, Pieris i OJągnięto przytem większą ilość celnych strza­
łów w dworcach ł jiozytyack. Zauważono silne pożary. Wszystkie samoloty mimo gwałto­
wnego osfcrreiiwonia przybyły nieuszkodzone K o m e n d a  t l o t y .

------------------------------- e-------------------------------   .I

Komunikat naczelnejio kierownictwa armii niomisoKiej.
(Telegram c. k. biura korcspondeneyjneg*.)

Berlin, 17 czem ca.
iiiui'0  Wolffa ogłasza: Wielka główna kwatera, dnia 16 czerwca 1916.

Zaebodiii t u i  wojettay.
Na lewo od Mozy zaatakowali Francuzi znacznemi siłami poludalowy stole Morit Hwnmt, 

Po przerśdowem udaniu sic ha zyskania na terenie zostali krótkim kontratakiem z powrotem 
wyrzuceni Wzięliśmy przj tem < imiu oficerów i 238 żolulerzy do nłewoii, oraz zdobyliśmy kil­
ka karabinów maszynowych, Powtórzenie ataki, ze strony nieprzyjaciela późnym wieczo 
rem i przedsięwzięcia na przytykaj .ce z obu strou olemieukie linie, były zupełnie bezskittecz- 
neml. Nteprayjacle’ poniósł ciężkie krwswe straty.

Ńa p awo od Mozy dzalalność bojowa, pominąwszy tudle, dla nas korzystne walki pie­
choty " af> wąwozem ThiatULTOi. ograniczyła się tylko do silnej działalności ogniowej aity- 
reryi —

Wschodni teren wojenny
Na front armii generała hr. Bothmera, na północ od Przewłoki, kontynuowali Rosyonie 

tak. wczoraj swe wysiłki. Przy odparciu nieprzyjaciela pozostało w ręku obrońcy przeszło 
400 ł*~2sd.

, .v  ;
Bałkański teren wojenny.

Położenie jest niezmienione. Naczrlaa feiurovmiLtwo armii.

„Koniec pfenzywy rosyjskiej11.
beriLn, 17 czerwca. 

»T&gL Rundschau* ogłasza w artykule, za- 
4 tytulowanj-rn »Koniec ofenzywy rosyjskiej-’ , 

następujące informacye, pochodzące ze strony 
miaiodajnej:

W atakach rosyjskich nr całym froncie na­
stąpi zastój Rosyaoie zmuszeni zostali z po- 
wroiem do wojny pozycyjnej. W stosunku do 
olbrzymich strat, poniesionych przez wojska ro 
syjskie, naaze straty są niezbyt wieikie. Na. 
północ od Baranowicz odparto wszystkie ataki 
rosyjskie. Wszystkie próby rosyjskie, zmierza­
jące do przełamania naszego frontu pod Łu­
ckiem, zostały również udaremnione. Naogół 
położenie na tym froncie jest podobne do poło­
żenia przed ofenzj-wą rosyjską.

Dalej na południe wojska austro-węgierskie 
niemieckie, stojące pod dowództwem genera­

ła Bothmera, nie tylko utrzymały się na swoich 
stanowiskach, ale zmusiły także i nieoizyjaciela 
do walki pozycyjnej, w następstwie tego spo­
wodowały udaremnienie ataków rosyjskich na 
bardziej południowej części tego frontu. Uda­
remnione zostały również usiłowania Ro6yan, 
zmierzające do przejścia przez Prut. Ogólny o- 
braz położenia na tym odcinku frontu me uległ
prawie żadnej zmianie.

(Tel. r-Ł „NoM-oj Reformy’ ’.)
Berno, 17 czerwca. 1 

Wedle opinii wojskowych krytyków szwaj­
carskich, zachodzą wszelkie oznaki, że ofenzj - 
wa rosyjska zaczyna utykać, z pewnością zas 
nie można już mówić poważnie o możliwości 
przełamania austryackich lini' obionnych. —  
Front austro-węgierski wprawmzie częściowo 
został ugięty, jednak front ten zachował nadal 
elastyczność i sprawność, nigdzie też front au- 
stro-węgierski nie został przebity.

Sposób, w jaki podawane są sprawozdania 
rosyjskie, wz-budza nieufność. Istotnie, nawet 
wr Londynie i w Paryżu uważają, że wrażenie 
wywierane sprawozdaniami o » zwycięstwach* 
rosyjskich, me jest zupełnie korzystne. Dowo­
dzą tego poszczególne głosy prasy' angielskiej i 
francuskiej.

Tymczasem w Petersburgu zdają się nadare­
mnie wyczekiwać ro7.poczęcia posiłkowej ofen­
zywy ze strony angielskiej i francuskiej.

Słabe próby przedwofenzywy ze strony Ca- 
dorny r.ie są już wcale brane poważnie.

!
Dzienniki radykalne oświadczają: Rosyanie 

obkczają już swoją zdobycz, co do tej pory 
było zawsze dewodem zastoju w operacjach.

Nawe arir.ie rosyjskie.
Wiedeń, 17 czerwca 

»N. W  Journal* donosi z Lugano-: »-Giornale 
d‘ltalia« donosi^

Rosya wystawiła 100 nowych dywizyj, które 
niebawem odejdą na front austro-węgiersho- 
niemiectc;. W najbliższym czasie koalieya po 
dejmle ogólną ofenzywę na wszystlach fron­
tach równocześnie.

---------------------o-----------------

Bcm^ruowanie Dunkierki.
Kolonia, 17 czerwca. 

»Koeln. Zlg.« ogłasza następujące szczegóły 
bombardowania Dunkierki przez niemiecką flo­
tę pow.etrzną:

W  pmrwszy dzień lotnicy niemieccy rzucili 
na miasto 160 comb, które zabiły’ przeszło 200 
osób.

Główny atak lotników niern’ Jck eh na to 
■miasto nastąpił w dn. 21 maja. Ponaa imastem 
oraz nad portem Dunkierki pojawiło się tego 
-dnia 27 aeroplanów niemieckich i jeden Zeppe­
lin. N* niiasto posypał się istny giad bomb. — 
Ludncść w szalonej panice uciekała z miasta, 
calem! masami, W  czasie tego ataku zginęło od 
bomb okoio 400 osób. Szkoda matcryaina, wy­
rządzona przez bomby, jest olbrzymia. Lotnicy 
memieccy obrzucili bombami wszystkie dzielni 
ce miasta.

Niewyjaśnione położenie.
(Tel. wi „Nowej Reformy’’.)

■ Budapeszt, 17 czerwca.
Krytyk w-ojskowy >-Pester Lloydas, Wiktor 

Hueber, pisze, że położenie wojenne jest nie 
wyjaśnione. Wyjaśnienie może zapaść całkowi­
cie na niekorzyść nieprzyjaciela. Tryumf z jego 
strony był przedwczesny'. Liczby jeńców nij 
mogą rozstrzygać o sytuaey:. Rozstrzyga o 
tem tylko sposób strategicznego jej rozwinię­
cia. Wszystko można raoeej powiedzi eć, aniżeli 
to, że strategiczne rozwijanie sytuacyi zostało 
już zakończone.

M il 0 UW.
. , Genewa, 17 czerwca.

■»Eolair« stwierdza, że wiadomości o  ofensy­
wie rosyjskiej nie są już tak za.iowalniąjące,
jak w ostatnich dniach. Zresztą nawet gdyby 
i Czerniowe-e padły, nic z.mieniłotsy to ogólnego 
położenia, gdyż w takim razie front austro- 
węgierski przerwany nie zostanie, co najwyżej 
przesunie się tylko nieco na zachód.

Tttdetis* Kouoryński.

GMl® pekól.
(Szkice z dziejów wojny europojsldej).

 ___________

* (Ciąg anlłiy.)
Było ich czterech. Siedzieli na ziemi, zawalo­

nej śniegiem, bez ruchu, z źrenicami’ wlrpione- 
mi w małe ognisko, które rzucało czerwone 
biyski krótkie, jak Krótkimi są oddechy kona­
jącego człowieka. Straszliwy mróz pochłaniał 
całe ciepło dobrych płomieni.

Żołnierz wchłaniał oczami ich bezruch.
Dhciał krzyknąć zaklęciem na wszystkie 

świętości. To znowu rzukał w- pamięci najczul­
szego wyrazu, ale każdy wydał mu się zibyt 
a&mny i twardy.

Zaczem wj-rzuc.il ostre słowa rozkazu, do 
kióry Ji nawyki od dłuższego szeregu miesięcy:

—  Zmienić wartę!
Na twarzach siedzących nie drgnął ani jeden 

muszkul,
Wówczas żołnierz wszedł chwiejnym krokiem 

u-o środka i po raz drugi tuż nad nimi krzyknął, 
ik  miał sił w gaidle:

—  Zmienić warlęl
i K illu par stępiały eh źrenic poruszyło się le­

niwie w orbitact i spojrzało na niego z wysił­
kiem.

—  Zmienić wartę! W róg idzie P —  wyrzucił 
jeszcze raz z ochrypłego gardła.

Dreszcz przebiegł po ludziach —  półtrupach; 
snać świadomość grozy dotarła ao ich mózgów.

Czyjeś waLgi odpow^edzmly bełkotem — 
czyjiś twarz skurczyła się jakimś niesamowi­
tym wyrazem —  czyjaś ręka si: 'vnr oou-. ■ łj - 
mi palcami sunęła po -broń, której już objąć nie 
mogła —  ktoś zerwał się na koiana, wyciągną? 
ręce przed siebie, jakby chciał dusić niewidzial­
nego wroga, stężał na chwilę w tym. ruchu, a 
potem... zachwiał się, zakołysał i bezwładnie 
nmął na ziemią.

Nie mm ej niż oni wartownik omdlewał z wy­
czerpania i miozu; zamarła w nim świadomość 
grożącego niebezpieczeństwa. Przypadł <ło 
ognia, aby ogrzać skostniałe ciało i po długiej 
chwili milczenia rzueit pytanie tonem, który; nie 
żąda odpowiedz1

—  Jesteśmy już trzeci dzień odcięci. 
Sierżant wstrząsnął się i wymamrotał krótko:
—  Dzień czwarty.
—  Czy wrócił plutonowy: —  zagadnął żoł­

nierz.
Sierżant zaharczał śmiech sin.
—  Nie wrócił —  wyreucił z gardła zduszone 

słowa.

Sflprjuu-slui M a M tlM ia
ttOM SpGWil ptk&lo.

(Tel. c. k. Biura koresp.)
Beino, 17 czerwca,

TV Radzie związkowej na zapytanie Scherrer 
Fuelilmanna w sprawie pośrednictwa pokojo­
wego Szwajcaryi, odpowiedział szef departa­
mentu politycznego H o f f m a n n ,  że windo 
mości dzienników o  pośredniczącej działalności 
innych państw neutralnych nie na-eźy uważać 
za prawdziwe. Rada związkowa oddawna po­
zostawała w stałym kontakcie z innymi rządami 
neutralnymi, jednakże nic może poczynić w 
tym kierunku żadnych oświadczeń. Przy wy­
konywaniu piawa -pośredniczenia, przysługują­
cego państwa neutralnemu, wylania się obecnie 
niebezpieczeństwo, iż strony wmjująee mc gą 
taki krok uwra,żać za nieprzyjazny Teraźniejsza 
chwila największego napięcia wojennego me 
wydaje się stosowną do próby pośredniczenia. 
Stanowisko interpelanta, twierdzącego iż ta po 
ra nadaje się do pośrednictwa, ponieważ .pań­
stwa neutralne nie mają interesu w tem, -by po 
kój zawierano na gruzach tego lub owego pań­
stwa, jest zupełnie zrozumiałem ze stanowiska 
państwa neutralnego. Jednakże ze stanowiska 
stron wojujących sprawa przedstawia się ina 
tlżej. Państwa neutralne nie mogą -stronom wo­
jującym powiedzieć, jakie są ich interesy. O tem 
rozstrzygnąć mogą tylko same państwa woju­
jące.

Rada związkowa zapewrra, że z całą uwagą 
śledzi wydarzenia i czuć się będzie szczęśliwą, 
jeżeli zdoła przyczynić się do zawarcia trwa­
łego pokoju. W sprawie zwołania powszedniej 
konfercncyi państw dla załatwienia wszystkich 
punktów spornj ch mięatynarodowych zauwa­
ża Hoffmann, że Rada związkowa jasno i da 
wala sobie zawsze sprawę, iż pierwszym obo­
wiązkiem państwa neutralnego jesit prac-ować 
około przywrócenia zrujnowanego prawra mię 
dzynarolowego i że państwm neutralne są bar­
dzo zainteresowane wr tem, by ich święte, a tak 
często naruszane prawa, z-ostały oparte na pe­
wniejszej niż dotąd podstawie. Rada związko­
wa zastrzega sobie w tej kwestyi wybór środ­
ków- i terminu dla osiągnięcia celu.

mm Kr i ns
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I znowu padło pytanie
—  W  sakwach niema nic?
—  Nic.
—  Ani kawałka chleba? *,
—  Są naboje.
—  Umieramy z mrozti głodu.
Kilka par oczu drgnęło i błysk trupiego 

światła burzy przeleciał po ich tęczówkach
Wartownik jęknął i wraz powrotna faia świa­

domości załopotała w jego mózgu.
—  Kto pójdzie na wartę? —  zapytał głu­

cho, rozpacznie.
Sierżant spojrzał na niego ostro, wyprosto­

wał głowę i oczami wskaza mu drzwi.
kołnierz stał dalej nieruchomo.
Zaczem sierżant wsparł się na łokciach, wy­

sunął szczękę i syknął przez zęby:
—  Marsz, lub kula w lob!
—  Ginę z rarozu —  jęknął żołnierz. —  Wróg 

ciągle majaczj mi się przed oczami.
—  M / już dogorywamy —  w-ymamrotał 

sierżant.
—  I ja... także! —; bluznął odpowiedzią war­

townik.
—  Maisz, lub kula w łeb!
Żołnierz zasalutował, wzr-okieru rozpaczy 

-ogarnął tulące się do ognia postacie Łskurczo­
ny wyszedł przed szałas.

Naw-ałnlca śniegowa zwaliła go z nóg.

Dźwignął się z nieopisanym wysiłkiem na 
k-olana. Wytężył wzrok w- dół. Krew uderzyła 
mu do głowy. Przez lecące tumany śniegu do­
strzegł najwyraźniej kilka postaci, które wspi­
nając się, wzajemnie pięły się w górę. Dzieliło 
ich jeszcze od brzegu wyżyny kilkadziesiąt lao- 
ków.

Żołnierz zanurzył skostniałe ręce w śniegu 
abj pochwycić karabin, który wyczul pod ko­
lanami. Z nadludzką mocą wyrwał broń z pod 
zwału śnieżnego, podniósł się na mdlejących 
nogach i stanął tuż na brzegiem przepaści.

Co miał sił w  gardle krzyknął:
—  Stój! Kto idzie?
Postacie -bez przerwy pięły się w górę.
—  Kto idzie?
Idący zatrzymali się na chwilę, jakby nie 

wiedząc co czynić.
—  Iłaslo, lub strzelam!
Dal ognia. Huk przeciągły w-strząoiiąl powie­

trzem. v
—  ratrol nieprzyjacielska! —  Przerażona 

myśl wdarła się w jego świadomość.
‘—  Do broni! Do broni: —  krzyczał, jak 

opętany.
Chciał po raz drugi złożyć się do strzału, ale 

w tej same/ chwili broń wypaula mu z rąK zlo­
dowaciałych, w głowie zawirował mu cały 
świat, płaty śniegowe, jak duchy opętane okrę­

cały się kolo niego coraz cęstszymi kolami 
zwolna, zw-olna wchłaniać t-o poczęły w ię 
przepaść białą, która roztwieraia u jego stóp 
swą bc-zdeń zawrotną.

Jeszcze raz > chciał krzyknąć do brori, ale 
już omdlenie ścisnęło mu krtań i owladuęto nim 
całym. Przymknął oczy, podda1 ciało bezopor- 
ne wiciuow-i szaleiącemu i runąi w dół, jak ku­
la działowa.

Biała smuga pyłu śnieżnego znaczyła drogę, 
po której staczał się^w głąb cziowick-lrup.

Krzyk jogo przedśmiertny przedarł się mi­
mo -wyjącego w-iehru do głębi szałasu. Jakby 
dotknięci rozpalonym prętem wszyscy rzucili 
się do walki. Ale żaden nic zdołał powstać 
W półruchu zastygli, wytężonymi źreni-:rmi 
patrzyli w drzwi przez które miał się wedrzeć 
los ostateczny —  niew-ola, lub śmierć.

I tak bez ibroni, mrozem przykuci do ziemi 
z burzą szalejąca nad głowami, oniemieli z roz­
paczy, zdjęci wstydem swej niemocy, G,z«kałi.

W uszach grało im jeszcze wołanie »do bro­
ni?, huk strzału karabinowego i krzyk jakby 
duszonego C7J0 wieka.

Źrenicami wpili się w otwór szałasu, przej 
który miał wejść w: ug. ^Dok nast.). f
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Litw a, Kaś i Polacy.
Omawiając w pracy swojej ,,Daa Nariona U- 

tiitenoroblem im Alt en Folen ‘ iwestyę istnie­
nia czynników, na którycL poczucie odręBnc-ści 
narodowej się gruntuje. za czasów dawnego 
państwa polskiego,.stwierdza dr Iialecki, że 
w stosunku do Litwy o jakiejkolwiek odrębno­
ści kulturalnej me mogło być mowy. Litwa 
wprawdzie pogańską była niegdyś, ale już z sa­
mą chwila przyłączenia do polskiego państwa 
wehoazila, jako przynależna do tejsamej za­
chodnio-europejskiej katolickiej rodziny. Sta­
ło się to za sprawą polskich inisyj. które zresztą 
oddawna już za poparciem władców litewskich 
na terytoryum I.itwy działały. Opór przeciwko 
naw/óceniu na nową wiarę sporadyczny był 
jeno, jak nn na Żmudzi, wydając za to później 
najgorętszych wyznawców katolicyzmu Co do 
języka zaś, to język litewski wcale nie by ł ję­
zykiem piśmiennictwa. Urzędowym językiem 
litewskiego państwa byl język ruski. Pod wpły­
wem kultury niskiej i bizantynizmu, jako kul­
tury bądz eo bądź wysokie' i subtelnej w swoim 
rodzaju, pozostawało bowiem państwo litow­
anie, sąsiadując z memi najbliżej. Język litew­
ski z języka ludowego podniesiony został do 
godności literackiego języka dopiero w czasach 
religijnych &porów dla agitacyjnych celów. — 
Istotnie językiem literackim s W s ię  aż w cza­
sach odrodzenia narodowego Litwy w drugiej 
nołowie XIX wi.?ku, kiedy naród z łudu odbu­
dowywać się począł. Istotnym czynnikiem od­
rębności była tylko tradycja własnego litew­
skiego prawa państwowego Wobec tego je­
dna i ,  że tu właśnie dla szlachty bardzie; po­
nętne były przywileje, jakie ozłaehU polska 
potrafiła była sobie zdobyć, czynnik ten wcale 
nie mógł zaważyć. -- %v"' '

W  stosunku qo Rusi język sam rówńież 
mniejszą odgrywał rolę. Po pierwsze Ruś nie 
przedstawił la bynajmniej jednolitego obszaru 
językowego. Język białoruski i ma tomski rć- 
żn'ły się od siebie już wówczas oczywiście. Ale 
charakter1 odrębnych słowiańskich języków nie 
był jeszcze wyróżniony tak silnie. W  XV i XVI 
wieku podkreślano ustawicznie, że język eol­
ski i czeski sa jednvm i tyinsamym językiem. 
Górnicki mówM o czeskim tyłko, ze jest banLiej 
u polerowany. Język ruski inny był zgoła w 
brzmieniu kościelnem, gdzie podobam, jak w 
Rosyi, był tylko starobułgarszczyzną, zasiloną 
domieszka mi {.-o chodzenia ruskiego. W  Rosyi 
domieszki te pochodziły z narzecza wielkoru- 
skiego, w południowej Rusi z maloruskiego. 
Ten język literacki w Itesyi dopiero w XVIII 
wieku modernizować się począł, na Rusi połu­
dniowej z początkiem XIX weku. Innym był 
natomiast jeżyk ruski w  uizędvwem brzmieniu, 
kanceła-ryjnem, gdzie stopniowo coraz bardziej 
przechodził w polskie brzmienia, odróżniając 
się od polszczyzny tylko pismem: cyrylic? Nie 
polski i ruski mogły się przeciwstawiać w*w- 
ezas jako narodowe języki odrębnych grup na­
rodowych, gdyż językiem urzędowy n w Polsce 
był wówczas język łaciński. Mogła być rsowa 
chyba o przeciwstawuośei łacińskiego i ruskie­
go. Natorarast istotnym ozy unikiem odrębności 
było pismo. W  Polsce używano pisma łacińskie­
go, ns Rusi cyrylicy, którą nawet ruskim pi­
smem ochrzczono.

Występowała tu zatem odrębność kultury. 
Odicbność ta pochodziła jednak z X jeszcze 
wieku, kiedy nie mogło byC mowy o jakiciiKol - 
wtek walkach narodowych. Pochodziła stad. źe 
Polska poddała się wpływom  kulturalnym , od 
Rzymu idącym, Ruś natomiast popSelgrzymo- 
wała do Pćzancy om. ScJiizma następna pomię­
dzy obu stolicami chrześcijaństwa i sferami ich 
wpływów pogłębiła tę przepaść. Jednakże pod­
kreślić trzeba, że hna tej schizmy nie przeszła 
wcale przez granicę etnograficzną pomiędzy 
polskim a niskim żywiołem. Przeciwnie pra* 
cięła ona Ruś samą na poły. Wielka Ruś. czyli 
Moskwa wy+rwała przy schizmie i prawosławie 
bizantyńskie stopiła następnie w całkowitą je 
dność z rarodem poczuciem i 7 pojęciom same­
go rosyjskiego państw a. Oddzieliła się tedy 
przepaścią od całego zachodniego świata i od 
polskości, która z zachodniego tego świata 
sąsiadowała najbliżej. Ruś zachodnia jeszcze 
w czasach swojej niezależności państwowej 
ustawicznie wracała do myśli unii z Rzymem 
i przyłączenia się do zachodniej kultury. Co 
prawda przyczyną tego dążenia był polityczny 
ucisk ze strony Tatarów i podległych im k&ią 
żąfc moskiewskich, którego spodziewano się po­
zbyć z pomocą Zachodu. Ten program został 
podjęty ponownie przez samych biskupów j*u- 
ek.ua zresztą później, gdy ziemie ruskie prze­
szły na własność polskiego i litewskiego pań­
stwa. Było to utrwalenie tylko odrębność^ 
Rusi wobec Moskwy, z jakąś wynaradawiającą 
te-ndencyą oczywiści! nic nie miało wspólnegoj

Nie było natomiast na Eusi tego czynnika 
narodowej odrębności, który był na Litwie, to 
jest odrębnych państwowych tradycyj. Ruś od- 
dawna nie posiadała jedno1, i tog o państwa wła­
snego. Rozpadła się na drobne udzielne księ­
stewka, z których wschodnie kolejno jedno­
czyła państwo moskiewskie, zachodnie zaś zbie­
rała Polssa częściowo, częścią Li’ wa. Ten brak
tradycyj politycznej wspólnoty powodował, że 
nic mogło się wytworzyć poczucie odrębności 
wobee innych żywiołów, wchodzących w skład 
tegoż państwa: polsko-litewskiego. Sprzyjał on 
natomiast wytwarzaniu się separatyzmów te- 
rytoryalnycfc, które znamionowały z.cinie Rze­
czypospolitej aż do samego schyłku państwa. 
Rodziny poiskie, które na ruAich ziemiach 
osiadły, zaliczały się następnie do ruskiej 
szlachty. Ruskie, osiadłe na obszarach Litwy 
ściślejszej uważać się poczynały za szlachtę li­
tewską. Czysto litewskie książęce rodziny, na­
leżące do panującej dynastyi, skoro tylko prze­
siedliły się na Kuś, stawały się przedstawicie­
lami r-śniego żywiołu. Poznać tu na pierwszy 
rzut cha, że & jakiemkołwiek poczuciu narodo­
wej odrębności w takich razach nie może być 
mowy. I uesac-ie odrębne śei związane tu było 
ściśle z ziemią tylko, na której się mieszkało. 
Przecie pomiędzy ziemian., -zemieeakałemi przez 
iyw ieły j&dsego i tegr samego pochodzenia 
etnograficznego, jak mięćfa,y Wielkopolską a 
Małopolską Żmudzią a L:twą, istniało stale sil­
ne wopółzaw othnecwo, trwające wieki. Mazow­
sze nie mniej było zazdrosne o odrebne swoje 
jar; <wa, aniżeli prwwiacya ruska jrk Pntsy. subc 
U  wiand j  a.

TeegM eryalizia tan przeciwdziałał właśnie je- 
(laoczesiu narodowemu, Istóreky mogło 
uwydatnić rćżtice pomiędzy polskim a ruskim

się w polskiem państwie od c a ^ e h  jego po­
czątków aż do upadku. Zjednoczenie samych 
rdzennych ziem polskich w XIV wieku nastą­
piło przez rodzaj unii personalnej, przyczem 
wszakże wszystkie ziemie, wchodzące w skład 
nowego jednolitego państwa, zachowywały 
swoje odrębności administracyjne top. Tosaioo 
działo się następnie z obszarami niepolskimi, 
które przyłączano do państwa jako odrębne 
jednostki terytoryaine, z zachowaniem history­
cznej ich indywidualności. Jakishkolwiek dą­
żeń centralistycznych, jak w  zachodniej Luio- 
pie, aż do upadku polskiego państwa, nie było 
i śladu. ”

Tan się sta to modo we sławne owo określe­
nie: »>gente Ruthenus, natione Polonus*. —  
*Geote Ruthenus* ozitaczało tu tyluo ziemią 
na której obywatel poisidego- państwa się ro­
dź1 i. 1 Natione Polonus* oznaczało natomiast 
poczucie przynależności do jednego wspólnego 
państwa, które się ponad -demiami wszystkie- 
mi utrzymuje i w solie je  łączy. Jedna współ 
na myśl państwowa -obejmowała wszystkie lu­
dy, w sidad państwa wchodzące. Przedstawi­
cielami tych ludów ty ły  sta ny, które mimo te 
rytoryalnei odrębności miały poczucie wspoi 
nych interesów stanowych, które wyższe były, 
niżii to, co je odgraniczać mogło. Przywileje 
szlachty eolskiej, które nuciły obce narodowo 
żywioły, uciszały, M  pozwoliły do wyrazu 
przychodzić poczuciu narodowej odrębności, 
któreoy się na językowej różnicy opierać mo­
gło. Wspólny stanowy interes zacierał języko­
we granice. A ^waiać trzeba, że naród wów­
czas, to nie był lud cie,imiy,>przewiązany do 
roii. To była właśnie owa szlachta, która sie­
bie sama określała tern mianem: »natio*, naród. 
To usuwało całkowicie możliwość wystąpienia 
jakiegokolwiek narodowego poczucia w dzl- 
s!ejszem tego słowa znaczeniu. Nie może byc 
mowy zatem również o walkach narodowo­
ściowych i narodowym ucisku, skoro nie było 
jeszcze narodu, w pojęciu dzisiejszem. Przeci­
wnie, separatyzm terytoryalny zapewniał wła­
śnie wszelkie przywileje mieszkańcom wszyst­
kich ziem, w skład wspólnego pańsfwa jwcho- 
dzącycn, bez względu na etnograficzne pocho­
dzenie ich, na mowę, albo religię. Etojrp.

„Ratujtny dz?eci“.
(Odezwa Koia pań T. S. L.)

.Jtatuujiiiy dzieci, ratujmy unłodziea naszą, tę przy­
szłość narodu polskieto". W imię tego liuaL* Kra­
kowskie Koło pań T. S. L. pracowało przez lat 25. 
Po dwuletniej pi-zorwic. spowodowanej wojną, roz­
poczęto Kolo swą działalność, ote ierając na razie 
6 t y g o d n i o w y  k u r s  g o s p o d a r s t w a  d o ­
m o w e g o  d l a  d z i e w c z ą t  p o l s k i c h  w 
O i ł o w e j  na  Ś l ą s k u  a u s t r y a c k i i n  w 
saKołe im. Łrókwej Jadwigi

Unia 18 bm. «  godzLóe 4 po południu odbędzie 
*aę uroczyste poćwi^eoie o c h r o n k i  -w K r o -  
w o d r z y m i  ap. smain ^emesnsiewrcaoroej.

Dzieci i młodzież nasza, szczególniej w dołńe o- 
beenej, Tanueilbane t na -złe wpływy narażone, po­
trzebują usilnej opieki morataą-j i wydatnej jiomo- 
cy. Nioodmawiajiny im naszej pomocy. Spi«1>scamy z 
pracą i groszem, by je ratoivać i kształcić i wy­
chowywać na pri-yszi-ych godiiy-ch Ojczyzny naszej 
obywatelL Krakowskie Koło pań T. S L. w zakres 
swej działah.JŚd wciągp.ęło zakła lanie w n a j - 
b l i i s ; y m  p r o g r a m i e  o c h  r e n  i u c z o l ń .

lJłaoiiy w bkJ acbebnnAć t rc 'PoleŁ, stale 1 i w o  
odczuwających ogrom nieszczęść obecną wojną spo­
wodowanych. Ufamy, że kotlety Polki pe&picszą 
z pomocą ozj naą i Kateryalną.

Ratujmy nrudaMŻ i dzieci. Od -oego, jak je wy 
chowamy, zcieżną jest przyszłość narodu pcótkłe- 
ro.

Za Zatoąd krakenrakiego Koła pań T. S. L.
Zofia Pawi/i ti-sfcm. Mary a Siedlecka,

eekretarka, przewodiucząca.
Maryu Baańdmoa, 

aLrihawć Rettryka 3.
Aleksandrowa Bandmwska, Lucyna RlrmenMc 
uiczotm, Leonśy>ta Oioaarkiemcz, Stefania Ba- 
rafiska, Marya Drofiowska, Felicya Trmdoscwa, 

Ewelina Karczowa, Ja.mszowa, Dyiakowa.
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znowa uda się ae Wiednia i pi la?jji w vr adzi i.otr iC" 
bne pertrautacye. Marszałek, dr N i e z a b i t o w -  
s k i, zacnaczyl stanowczo, że kraj pieniędzy nie
ma, więc dać nie może, a pożyczać mu bez zezwo-. Ród

Na areyoogary i umiejętnie dobrany program 
•.łożyły się wybrane utwory histon czue-j nau-zyki 
i pieśni polskiej, od prastarego hytnuiu rycerskiego

Z Królestwa PsfsKte
Wrażeni., * Cuelaiszczyzny. W jednym z osta-

iłc-a ‘ Po „Bogu Rodizicy11 odśpiewał tmch numerów pizywosi »Głos Lubelski* »wraże-
lema Sejmu nie wolno. Może to uczynić tylko rząd, chor mieszany ieden z psalmów Gomółki, „p-e«ni ni a nauczycijiki ludowej w Chelmszezyźuie-s któ-

Kraków, 17 czerwca. ,
Na Cfcle oświatowe Chełmszczi zny, w myśl wezo 

fttjszej odezwy T. S, L , nie poskąpi z pewnością 
ofiar obywatelstwe krakowskie. Jak na wszystkie 
cele, z obecną wojną związane, administracya »Ne- 
wej Reformy* z całą gotowością pośredniczyć bę­
dzie w przyjmowaniu składek.

Uczczearie pomięci dynotvora biura T. S. L. ś. p. 
Antoniego Januszewskiego Wczoraj w połi dnie 
odbyło 6ię nadzwyczajne posiedzenie zarządu głó­
wnego T. S. L., na którem prezes Towarzystwa, 
dr Ernest B a n d r e w s k i ,  poświęcił serdeczne, 
gorące wspomnienie zmarłemu dyrektorowi biura, 
6. p. Antoniemu J a nus z e ws k i e mu,  F czem 
rarząd główny jednomyślnie powziął następujące 
uchwały; 1) prezydyum Towarzystwa złozy kon- 
dotencyę pozostałej wdowie; 2j pogrzeb odbędzie 
się na koszt Towarzystwa; 3) prezydyum wezwie 
wszystkich członków Towarzystwa Szkoły Ludo­
we, do gremialnego udziału w pogTzebie i uabo- 
żi óstwie; 4) kondukt pwprowadz.i członek zarządu 
głównego rektor ks. dr Jan Fijałek; 5) nad gro­
bem przemówi prezes dr Ernest Bandrowski; 6) w 
biurze Towarzystwa umiosżczony zostanie portret 
zmarłego; 7) wydział ścisły przedłoży najbliższe­
mu zarządowi głównemu projekt trwałego uczcze­
nia pamięci zmrrłogo; 8) zajać się oflpotdudniem 
zaopatrzeniem pozostałej rodziny.

Zamiast kwiatów złożyli członkowie zarządu 
głównego i biura — w myśl życzenia wdowy — 
160 K na cele T. S. L.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę o godzinie 3 po 
południu z daniu przed pogrzebowego na cmenta­
rzu, nabożeństwo eJprawionesa zostanie w ponie­
działek o godzinie 11 przed południem w kościele 
N. P. M.

Deputacya Związku nauczycielstwa wolskiego 
u władz krajowych. W wykonaniu uchwały wy 
uziału wykonawczego naczelnego zarządu Związ­
ku nauczycielstwa polskiego udała się tteputacya 
Związku, zlcżona z prozę aa St. N o w a k a ,  wice­
prezesa S m u l i k o w s k i e g o  i W. F r a n k o ­
w e j  do Białoj dla przynaglenia sprawy dodatku 
drożyźnianago, jago tez wszelkich innych potrzeb 
zawodowych i materyalaycŁ nauczycielstwa ludo­
wego. Namiestnik D i 11 e r j odkreślił, że sprawy 
dodatku drożyżnianego pilnuje, odbył już konfe-

żywiołem. TerytoryulizBi tea saś utrzymywał reneye z ministrami oświaty i skarbu, a wkrótce

do którego Wydział krajowy przez organ rządu, 
t. j. Radę szkolną krajową, posłał przedstawienie. 
Oć rządu zależy tak sprawa dodatku drożyźniane- 
go, jak i zalitiki na odbudowę gospodarstw nau- 
czycielskicn. Marszarek krajowy pertraktował już 
w tej sprawie z kompetentnym* czynnikami w Wie­
dniu i nadal będzie sprawę tę w Wiedniu popierał.

Zmfrny w granicach oh&zaiów wojennych. ,W 
„Wiener Ztg.“ pojawiło się rozporządzenie ministra 
spraw wewnętrznych, donoszące, że naozdni ko­
menda araki »arządzua zmiafię doty chcaasi”w/eii 
grane ściśletjszegc i duazego terenu wojennego. 
Między inneaui miojsoowośc: Mietek, Hracice i Wo­
łoskie XLięd-zj rzecze na M o r a w a c h ,  oraz Opa­
wa i Kkrwrcc (Wagsuadt) oia Ś l ą s k u ,  wyleczone 
BObiały z dalszego terenu wojennego -

P ó ł a o c o  o-w 8 c b od  ni  d a l e z y  terou wo­
jenny obejmuje zatem obecnie: na M o r a w a c h .  
Powiat polityczny Morawska Osteawa, na Ś ' ą - 
s k u: powiaty polityczne: Bielsko, Frysziat, Fiy- 
nek i Cieszyn. W G a l i c y  i: c a ł ą  z a c h o d n i ą  
G a l i c y ę  i c z ę ś ć - G a l i c y  i w s c h o d n i e j  
aż do powiatów politycznych: S k c l e ,  D r o h o ­
b y c z ,  R u d k i ,  L w ó w ,  Ż ó ł k i e w  włącznie, da­
lej część powiatu politycznego S o s a l ,  położoną 
na ^achód od Bugu ’ m E s t o  S o k a l

P ó ł n o c n o - w s c h o d n i  ś c i ś l e j s z y  tę. 
rer wajenuy obejmuje całą B u k o w i n ę  a w  Ga- 
l i c y i  w s c h ó d  n. ą c z ę ś ć  Ga l i - c y i  
w s c t o d z? i e j, aż do powiatów polityc-znych 
P o l i o  a, S t r y j ,  2 y d a c z ó w ( B ó b i k a ,  
P r z e m y ś l a n y ,  K a m i o n k a  S u o m i ł o -  
w a, dalej jęzęść powiatu politycznego S o k a l ,  po­
łożoną aa wtschód od Bugu z wyjątkiem miaata 
Sok,tIa.

Dom dla dzieci Legionistów. Z sekcyi opieki nad 
dziećmi Legionistów otnzj 'autemy pismo następu­
jące: Z początkiem roku szkolnego 1916/17 aekeya 
opiokl nad dziećmi legionistów krak. Kola Ligi 
kobiet postanowiła otworzyć tak nazwanj D cm  
r o d z i i i n y  d l a  d z i e c i  l e g i o n i s t ó w ,  któ­
rych rodzice zgłosili się do nas z prośby o umiesz­
czenie ich w rozmaity en zakłaćaob naukowycL. a 
nie mają środków ma tery a'nych na zapłacenie dla 
nich mieszkania i utrzymania. Potrzeba więc przy­
tułku dL +ych biedactw  dzieci naszych bohatee- 
bkich żołnierzy. Aby zamiar nasz mógł przyjść do 
9kj” łkn musimy mieć odpowiedni lokał. Zwracamy 
się why do znanych z karności obywateli miasta 
Frakcwa o doiKmnożen.e nam w tej nągiącwi po­
trzebie czy to przez dstarczenie bezpłatne tomu 
d ii dzieci lęgiem stów. czy bo p,ze7 tanie wydzierża­
wienie odpov. iedniego pomaeszezenia. Keniecaność 
płacona" za lokal pozbawi naturaimie, dzieci iop- 
szycŁ wygód, gdyż przeznaczone na, nie fundusze 
będą mnaiały iść na koiaoine. Jeszcze raz powta­
rzamy gorącą naszą prośbę i chcemy wierzyć, że me 
przeorani ona w sercach obywatelstwa krakow­
skiego bez echa.

Janina Ko.olewicz-Waydowa, niezwykła iu-ter 
pręta Lorka partyi operowj.eb, wystąpi jak jut do- 
tKrailiśmy, w Krakowie, dnią 19 czerwca br. w tea­
trze mi1 .jakim i odtworzy najwybitniejsze partye 
z oper: Lohe-ngrina, Tanuthiiuse.ra, OnegiTi.:, Paja­
ców, Fausta, Afykanki i inn.j w Ktoyrdi zbierała 
niezwykłe sukcesy za granicą na pierwszorzędnych 
otcłoc-znycli scenach.

Z tea tru  m ie jsk iego . Na zakończenie sezonu 
Iramar.yr7.neg0, Ktcry w  tym  toku ramyKU Bię dnia
22 b. m., wystawia dzisiaj teatr miejski nowość, 
salonową komedyę Raula Auemheimera pod tytu­
łem: »Modne małżeństwo*.

Dawno niewidziana na scenie p. Irena Solska 
ma w tej nowości świetną rolę modnej żony.

»Modne małżeństwo* powtórzone będzie w nie­
dzielę wieczorem, we wtorek, środę i czwartek 
przyszłego tygodnia.

Popis muzyczny młodzieży. Sekcya muzyczna 
Stowarzyszenia nauczycielek uiządza w niedzielę, 
dnia 18 b. m., b godzinie 5J4 po południu popis 
młodzieży w sali Związku niewiast katolickich 
^ulica Szczepańsk? L. 5, I. piętro). W programie: 
muzyka zbiorowa, fortepian, skrzypce. — Wstęp 
50 hal.

Z uniwersytetu. P. Zygmunt S a r n a ,  absolwent 
Akademii handlowej w Krakowie, urzędnik banku 
austro-w zgierskiego w Wiedniu, urodzony w Gali- 
cyi, otrzymał w uniwersytecie Jagiellońskim sto­
pień doktora praw.

Egzaminu prywatne w drugiej szkole realnej w 
Krakowie odbędą się dnia 21 czerwca, a egzamina 
wstępne dnia 26 czerwca. Zgłosić się należy przy­
najmniej na jeden dzień przed wyznaczonym ter­
minem.

K ?€*nlka lu o w k a .
Z przeijć Lwowa. Jak doarcozą daieuniik: lwow­

skie. we Lwowie po kilku dniach nieepotojnych 
nastąpiło we śiodę uśpi)kojenie. Przj-czwiiły się 
do tego nietyłko koomunitkaty, lecz 'także oś wi°dcizii 
oj a komeimy miasta, dbałej o ludność stoik1 y i ro­
zumiejącej nastrój miasaa i kigo uczucta.'' Zivzu- 
miali niepokój ustępuje też miejsca pokojow i a 
KMDCrożli 3tio*egicy milkną ^obec 'poważnych za­
pewnień c. k. komendy, źe sytuacya na waełiodniiii 
fromie nic 'usprawiedliwia z/ienerwowania mieszkań­
ców. poprawiając tńc z dnia aa dzień. Na ulieacł 
rach normainy. M ladze miejskie lwowskie, jak do- 
nmń „Kuryer lwowski11 a ania 15 bm , otrzymały 
rouperządaente edem powołania wqz; stkkdi pospo- 
litak.Tw, mrejiych za zdolnych iprzy obernym pr&c- 
giądiie. Mają się oni TTainaUzić w barakach przy 
tfl. Janawokiej i tam oczekiwać dalszego zarządze­
nia. L •

O 15 milionową subwencyę dla Lwowa. We 
ozwa*tek wieczorem odbyła sŁę w lwowskim raoi- 
sm pod przt v.odnictwem staree-ty p. Grabowskie­
go xonf wonoya komitetu r yLakcyjnego, 'wybranego 
z łona P—dy przyibocznoj, celom ustalenia całego 
szwregu punktów wypracowanego już misnn,ryału 
do rządu, w sprawie przyznania gmkńo m. Lwowa 
subwet- yi w kwocie 15 m . 11 o 31  ̂ŵ kx t o n,

Kunocrt muzyki polskiej we L wowi We wtorek 
ydbył się w lwowskim teatrze miejskin oryginalny 
i mteresurącj układam programu „koncer*: jsobkiej 
muzyki wojennej1, norganizowan.1 staraniem prof. 
J. BoIoz-Antoniew-jezr. Był to mejon-u łństorykjzny 
pi-egląd muzy cznej twórczości (polski j  od pćemw- 
ozych jaj zatbytków aa do dzisiejasyoh pieśni we- 
iersyeh; pazedstawiał pola kie boje w pieśni i nui- 
zyce.
. Przed iwpoczęckm ke«'^pftu wygłosił ekiwo 
wstępne, piękiw w fonnie, głębokie treścią i uję-

Kalliapy slowieńskiej'1 z r. 1688. pieśń rokoszanie za tem pismem podajemy:
Z&brzydrwskiego; tajemniczy a interesujący utwórj ^Pragnę podzielić się wrażeniami chwil szczę- 
orkiestralny ^olnischer Aufzug“ , brzmiący nutą śeia, chwil niezatartych w mej pamięci, chwil, 
polskich pieśń* ludowych, zakończył część pierw- które orzeżywałam w gronie dziatwy polskiej w 
szą J rngrarou. Część druga obejm awala , opokę ziemi chełmskiej, jako nauczycielka szkoły pol- 
F osciusz^owską (utwcay Nowakewskiego, Barci- sk!ej w Chełmszczyźme O, dniu, parnię!ny mi ża­
ckiego, nrupsńskiego i Ogińskiego) i pięć pieśni wsze, w którym zatrzymałam się przed budynkiem 
ze „Śpiewów historycznych" Niemcewicza, część szkolnym. Na białych, wapnem bielonych twoich 
trzecia pieśri z ep>«ki 1831 r. az do chwili obecnej, ścianach widniał jeszcze napis: »ruskago uczyli-
bzęśę czwarta wreszcie pełen na. wnych efektów,: szcza*, a w okna twoje zaglądała sw enu okrągłe- 
wygrzeoany z pyłu zapomnienia łub zupełnej nie- mi kopułami I i złoconymi krzyżami — cerkiew, 
pamieoi utwór orkiestrulny ze śpiewami chóralny- 1 Cerkiew wielka i wspaniała, jako jasny, choć nie­
mi, dzieło niejakiego WŁ Glińskiego. Kończy się my świańek ucisku ducha i wiary. W tej cerkwi 
ten utwÓT pieśnią „Jeezcze Polsko, nie zgL*ęla“ . | ileż dzieci polskich chrzest brać musiało, iluż cia-

Wśród solistów wybijała się na pierwszy plan 
p. Janina Karolewie*.-Wayduwa, czarując słucha­
czy ze szczególnym uroki an wykonaną m onwtsz 
kowską „Piosnką żołnierską11. Dzielnie dotrzymy­
wał jej miejsca p. Tarnawski, którego rozentuzyaz- 
mowana publiczność zmusiła do kilku naddatków.
Bardzo dobrym był również p. Łowozyński i Ury- 
cki. Akompaniowała z finezyą i precyzyą pianistka 
p. O trawo w a. Koncert cały mozolnie przygotował i 
kierował nmi osobiście p. dyrektor Sołtys. Współ­
działały w koncercie połączone chóry gałic. tow. 
muzycznego, „Lutni11, „Echa" i „Hejnału1, oraz 
orkiestra lwowskiego teatru miejskiego.

Braki lwowskie. JaK dzianniki lwowskie dono­
szą, orl krlku dni dotkliwie daje się odczuwać we 
Lwowie brak soli. Również caikicr znikł gdzieś na­
gle, cboć go przecież przed kilku dniami było do 
syć. Widocznie wśród pewnych kół kupców po­
czyna się znowu tender.cya nieuczciwej spehulacyi.

Brak również tańszych sort tytoniu w trafikach 
lwowskich, który daje się ouczjuwać palącym, 
zwłaszcza wobec podrożenia tytoniu i cygar.

Poświęcenie Bazaru krajowego we Lwowie od­
było się uroczyście w ubiegły wtorek. Bazar, istnie­
jący we Lwowie od lat bhzko 25, .przeniósł się do 
nowego lokalu przy uł. Akademickiej pod 1. 10. zło­
żonego z kilkunatan. ubikacyj. Poświęcenia nowego 
lokalu dokonał ks, Franciszek Konieczny, który 
następnie orzemówił na temat w spółdzielczej pra­
cy Lmaemein rady nadwrozej Ziwiąafcu przamysło- 
wegc odpowiedział wiceprezes rady p. Wojciech 
Biechuński. t>odnosząc rozwój Bazaru, który przy­
czynił się tokżfc do podniesienia przemysłu krajo­
wego

/. kpaiu.
Adres młodzieży szkół T S. L. z Białej i okolicy 

do Sienkiewicz*. Z Białej piszą nam: Młodzież
szkół średnich i ludowych, założonych i utrzymy­
wanych w Białej 1 na Śląsku przez T. S. L„ wysto­
sowała do Henryka Sienkiewicza, adres z wyraza­
mi hołdu. Adres ten podpisała młodzież i grona 
nauczycielskie: gimnazyum realnego T S. L. w 
Białej, seminaryum nauczycielskiego wraz z po­
spolitą i wydziałową szkołą ćwiczeń w Białej, żeń­
ska szkoła ludowa i wydziałowa im. Królowej Ja­
dwigi w Białej, 5-klasowa szkoła mieszana im. St. 
Konarskiego w Leszczynach pod Białą, 3-klasowa 
szkoła wydziałowa w Czechowicach na Śląsku 
i 2-klasowa szkoła ludowa w Jaworzu Średniem 
na Śląsku (dwie ostatnie w powiecie bielskim). — 
Adres, wysłany przez . zarząd główny T. S. L„ a 
ox<lol*ioaiy skrołrm*>mi .pracami uczniów , brzmi.

»Drogi Mistrzu! Do hołdu, jaki Ci dziś sklaaa 
cała Polska, przyłącza się młodzaeż szkół średnich 
i ludowych, założonych i utrzymywanych przez 
Towarzystwo Szkoły Ludowej na ga.lieyjsko-ślą- 
skiej granicy. Chylimy przed Tobą czoła z praw­
dziwą, wielką miłością i serdee/.ną wdzięcznością 
za to, żeś me tylRo utworami swymi, a i przykła­
dem żywota, pokazał nam, jak pracować skutecz­
nie nad odbudową Tej, która dla nas jest wszyst- 
kiem, - Z podziwem patrzymy na dzisiejsze Twe 
czyny obywatela-patryoty f wedle sił naszych idąc 
ich śladem, dziękujemy Opatrzności, że w tych, tak 
ciężkich dla Polski chwilach, dała jej męża takie­
go ducha, takiej szlachetności i pracy i tok wier­
nego ,jj drogom. — Cześć Ci, wielki Twórco, Oby­
watelu i Patryoto! Ni«cb Ci Bóg pozwoli przeżyć 
dla dobra i cnwały Ojczyzny długie jeszcze lata 
i dożyć słonecznego żniwa, pod które już pół wie­
ku niestrudzenie orzesz i siejesz!* 1

Z Krynicy. W dniu U  b. m. odbyła się tu uro­
czystość 3 Maja, urządzona przez Ligę kobiet i T. 
S. I*. Przed południem uioczyste nabożeństwo w 
kościele z bardzo patryotycznerc kazaniem, później 
pochód pod pomnik Mickiewicza, gdzie przemówił 
naczelnik gminy, dr K m I e t o w i c z, przewodni­
czący tutejszego Komitetu Narodowego. Przez cały 
dzień zbiórka po ulicach i sprze łaź wydawnictw 
N. K., N. i T. S. L. wieczorem oochód w sali Domu 
zdrojowego, szczelnie zapełnionej, mimo, że gości 
jeszcze niewiele w Krynicy. Obchód rozpoczął się 
przemówieniem prezesa departamentu organizacyj­
nego N. K. N„ dra L. G e r m a u a, potem nastąpił 
śpiew p. K l i m c z a k a ,  gra na fortepianie p. 
* e i n t z o w e j, a nr zakończenie śpiew chóru 

legionistów, będących tu na kuracyi, którzy od­
śpiewali szereg pieśni obozowych, przyjętych bar­
dzo gorąco.

Stanisławów. ('Rocznica osv, obodz-wóa .miasta. — 
Ruch aTtyH.ycznóHiiuuzymzny). Na początek .rozpęta­
nia się ofenzywy rosyjskiej, grożącej nowymi naja- 
odt-jn, przypadła dla Stanisławowa roczni "a oswo­
bodzenia ód poprzedniej inwazyi rosyjskiej. W dniu 
8 hia. ohohortaił ją t (anrsławów, /mimo wszjstk.i, 
bardz.fi ■uroezyścfe. Przed południem odbyły sie w 
'utejszyoh świątyni eh uroczyste nabożeństwa! w 
których wsięlł udzin rtprezemanc. władz, urzędów, 
iustytu"vi, młodzież szkolna i tłumy publiczności. 
Burmistr7 miasto p. N ianh i n, wy słał telegramy z 
hołdom do cesarz*, 1 podziękowaniom do najw. ko- 

iwidy armii, do komand wojskowych ausiryaokich 
i niemieckich, które oswoboa-ziły' Stanisławów, — 
wreszcie do naoiesjndctwa. Miastu udekorowano 
flagami.

Wieczorem tegoż dnia odibyło się już drugie — 
pdenwoio było 6-gr — piic istajwienie ogiery „Opo­
wieści Boffinara“  xe Ml nną śpii iwaczka, Ada Sar i ,  
jako wykonaiwcaymią w głównych roLsch 1’ozostali 
wykonawcy, jat również chóry i orkiestra, dostra­
jali się do wysokiego pozkumo artystycznego piiiua- 
donny. Wogółe iw Stanisławowie rucł' artyst-yozno- 
muzycaaiy, jak sawsze, jest ożywiony; 5-ge up. od­
był s ę  wysooe tortysiyozny doborem i wykonaniem 
wieczór vi<dni znamj śniewaczki p. A t g a s u ń -

łom cerkiewne dźwięczały dzwony, gdy jo przy­
musowo na prawosławnym chowano cmentarzu? 
A jednak wystarczyła tytko zmiana sytuacyi poli­
tycznej, kilku miesięcy czasu, aby przybrała to 
ziemia znowu swoje polskie oblicze Ktoby mógł 
o szarym zimowego poranku świcie '  przebiedz 
wzrokiem cały obszar tej ziemi, zobaczyłby, jak 
z pośród zgliszcz i rumowisk popiołów, gromadki 
dzieci spieszą w różne strony i kierują swe kroki 
tam, gdzie pod jakąś ocalam strzechą widnieje 
napis: *Szkola polska*. Patrzą na ten napis, choć 
prawie żadne z nich przezytać go nie może, lecz 
wiedzą sami i czują, że to szkoła polska, tu, gdzio 
mu można bez lęku mówić po polsku, gdzie roz­
kłada z dziwnem jakiemś namaszczeniem kartki 
elementarza polskiego, gdzie spogląda na niego 
Częstochowska Panienka i królowie polscy ze zło­
tego tła portretów. I czuje sir dziecko polskie — 
u siebie w Polsce.

Rodzice ich, z których wielu pozostało materyal 
nie nędzarzami po wojennej zawierusze, z jakąż 
ochotą biorą Ina siebio utrzymanie tej szkoty; 
z jakąż dumą świętą piastują urzędy opiekunów 
szkół nolskich. : oni, dla których grosz każdy tak 
krwawy, sa.ni te szkoły utrzymywali — i nic sły­
szałam. skarg na ciężkość wydatku na zeszyt, 
książkę, lub naukę. Słyszałam natomiast często 
słowa: »Niech się uczy mój syn, bo my tam nic me 
umiemy, bo nam tego wolno aie było Ja dopiero 
teraz się uczę, kiedy dzieci moje wracają ze szko­
ły do domu i czytają piękne rzeczy ze swoich ksią­
żeczek, ja słucham i uczę się od nich, od własnych 
dzieci*. A gdy dziecko wraca do domu, chowa 
»za oorazkiem* zeszyty i książki i nikt mu tego, 
jak świętości, nie ruszy. Często tylko stary ojciec 
lub matka popatrzy na tę książkę polską, Która 
tak swobodnie leży, mc w skrzyni na unie, ale Wy­
gląda z za obrazka — ta książka polska, która, ja­
ko największe zło, zabronioną była. I dziwi się oj­
ciec stary, dziwi matka, że na to wszystko własne 
mi patrzą oczyma, że doczekali tego. co dziadowie 
ich, jako marzenie święte w sercach swoich ><!ili, 
a nio do nękali jego ziszczenia*.
. Z Mławy i powiatu mławskiego. W mmscie, da­
wniej nadgranicznem, Mławie, gubernii płocKiej, 
życie wróciło juz dawno do normalnego stanu po 
przeszłoroeznej burzy wojennej. Panuje tu żywy 
ruch, zwłaszcza na polu szkolnictwa. - Miejscowa 
szkoła handlowa, założona przed kilku laty w 
Mławie, jako mieście ludnem i handlówem, maj? 
cem stacyę i komorę graniczną, rozwija się bar­
dzo pomyślnie. W przyszłym roku szkolnym ma 
być otwarta bursa — W szkole ludowej uczy się 
obecnie 400 dzieci. Przed tygodniem - inspeator 
Jendniezke *,wolał nauczycieli powiatu mławskie­
go. ciechanowskiego i przasnyskiego dla, stwier 
dzenia ilości szkółek i dziatwy szkolnej. Pudczae 
wakaeyj mają być urządzone kursa dla nauczycieli 
ludowych.
r W powiecie mławskim ziemie wszędzie uprawio­

ne, widoki urodzaju są dolve. Zboża naogół przed­
stawiają się wielce obiecująco, zwłaszcza żyto. 
Pszenica i groch ucierpiały wskutek przymrozków 
majowych. Ziemniaki w niektórych miejscach po- 
wschodziły, w innych kończą sadzenie, przyczem 
słychać narzekania na brak i drożyznę robotnika. 
Ogrodowizny zapoviadają „ię dobrze.

Z u
Polacy zmarli na obczyźnie. Feliks J a b l k o w *  

3 k i, wicedyrektor zakl. i fabryk Nil:wpoi-Marin 
•polskiego Towarzystwa imetalurgiozmego i górnicze­
go, zmarł w Sarstanie na południu Rosyi.
5 Konstanty br. B u e 1 o w, Polak, gorący patryo- 

ta, zmarł w majątku swoim Modybówce na Woły­
niu.

W Moskwie zanarł z powodu zakażenia krwi do­
cent pryw. uniwersytetu kijowskiego dr mod. Jan 
S t u d z i ń s k i w 42 roku życia.

W Odeeie zmarł śp. Feliks B o g a c k i ,  juCzes 
odeskiej rady adwokackiej.
: Ułatwienia paszportowe dla udających się do 

Austrc-Węgier. Z Berlina urzędowo donoszą, że 
poczyniono dla osób wybierających się do austro- 
węgierskick uzdrowisk i miejscowości przeznaczo­
nych na wywczas latowy pewne ułatwienia w u- 
zyskaniu paszportów. Władze zajmujące się pa­
szportami zostały upoważnione, aby uważały za 
wystarczające ’ udowodnieni”  potrzeby wywczasu 
letniego do uzyskania paszportu, jeśli osoby stara­
jące sio spełnią, zwykłe warunki. Osoby absolutnie 
niepodojrzane nie potrzebują przedkładać świa­
dectw i lekarskich poświadczeń. Władze zajmujące 
ię paszportami zostały nadto upoważnione do u- 

wagi w paszporcie osobom wracającym do Niemiec, 
aby nie potrzebowały o wizowani o zgłaszać się do 
konsulów austro-węgierskich. Władze wojskowe, 
mianowicie .zastępcy naczelnych komend grani­
cznych, oraz mimsterya wojny bawarskie i saslrio 
zostały zawezwane, aby uwagę tę uważały za 
wystarczającą przy przekraczaniu granicy tam i z 
powrotem.

Masowe odżywianie w Bcrhnie, Magistrat ogłosił 
następujący program: Ażeby mieć dane na to, w 
jakich rozmiarach ma być urządzone masowe od­
żywiani-; ludności berlińskiej, będą rozdawane po 
domach listy do wyprfni-.nią przez tj eh, którzy 
hcą brać w tem udział. 117 pisy w ać się można od 

15—17 czerwca, a oddać listy trzeba najpóźniej 19 
czerwca w komisyi chkbowoj, Z początkiem lipca 
będzie otwarta Kuchnia centralna, z której wyda­
wane będzie j'adło przyrządzone pod nadzorem mia­
sta w cenie 40 fen. za litr i 20 fen. za pół litra. — 
W wyjątk°wycb razach dozwolonem uędzie spoży­
wanie na m.ejscu Kto chce należeć do tej kuchni 
musi się zobowiązać przynajmniej na tydzień. Wpis 
do list obowiązuje do odbioru pożywienia,

A Lelkie deoionstracye oreżyiniane w Holandyt 
Lok. Anzeiger* donosi z Rotterdamu: We wszyst­ek  ie  j - Ch e j  n o w s Ł i e j  — z wietfKieim pow<

d-zemorn. Z końceer zaś bieżącego aiiesdaci proje-. ricli większych miastach Holandyi odbyły się wiel- 
ciom, przybyły do Lin®wa prezes N. N. ót Wi. Ltowamy jest koncert na kolejowe kolonie waka-|Kiu demonstracye ludności przeciw drożyźnie ńrod- 
Jawcreki, nawiązująic. swoje przunó widnie do ĥ ówy j cyjiuj  ̂ który odbędzie się steraniem Towarzystw aj kó w żywności. W Rotterdamie przyszło w kilku 
pod Rokitoą. ; ‘ £m. liuiainszki. j punktach miasta do starć z polieyą pieszą i konną,



Sobota, 1 7 Czerwca 1915

K & w o s z e s n a  w a lk a .
fTel u k. K ira k«rc*p.).

Kopenhaga, 17 czerwca.
»Lxfcrabikdet« donosi z MaLnee: W  pobliżu 

wybrzeża szwedzkiego, niedaleko Ystad, odby­
ła się zacięta waht,. między łodzią podwodną 
a samolotem. Samolot obrzucił łódź gradem 
bomb, łódź strz. lała gęsto z dział i karabinów 
do samolotu. Narodowości obu stron walczą­
cych nie można było stwierdzić. Po 10 minutach 
walka ustala, Zdaje się, że tak samolot jak i 
łóaz podwodna odniosiy uszkodzenia.

mendami zawołał w<>Ł/stkk3i ludzi na ich po­
sterunki . kazał oL.et opuszczać. Poczęto spu­
szczać łodzie. Jeina -z łodzi pękła, a siouzijcy 
w mej wpadli w wode. Kiedy maiynarze biegli 
na swoje stanowiska, zjawił się na pokładzie 
lord K i t c - h e n e r  w towarzystwie oficera 
marynarki, który wołał: Miejsce dla Kitehene- 
ra! Widziano, że 4 oficerów 37,tabowych idzie 
ku tylnej części okrętu. Komendant zawołał do 
Kitchenera by wszedł na pomost, z którego spu­
szczano łódz komenuama. Słyszano też, że ko­
mendant wołał do Kitcheneia, by wsiadał do 
łodzi. Nikt nic mógł opowiedzieć, czy Kitche- 
ner dostał się do łodzi, ani też cc się z łodzią 
Stało. Nikt też nie widział, czy ta łódź o d ł;ła 
oa okrętu. ' '

Sprawozdanie admiralieyi kończy się uwaga­
mi o ceiowem stosowaniu pasów ratunkowych 
itd, i stwierdza, że 150 do 200 ludzi zlołaio 
Się wydostać; z okrętu częścią na tratwie, z 
której jednak pospadali do wody. W końcu 
admirał Jelliooe wyraża Doleść floty z powoau 
śmierci Kitchenera.

hor naczyń i sprzętów, sporządzonych z naj­
ważniejszych metali wojennych. Eozporządzciiie 
ministeryałnę, l-tore jutro ukaże się w Dzien­
niku ustaw państwowych, reguluje ostatecznie 
oddanie tych sprzętów. Z przepisów wykona­
wczych, które wydano do o ‘go rozporządzenia, 
dla krajowych władz politycznych, wynika, że 
termu oddania sprzętów będzie ogłoszony pu- 
blicznew.i obwieszczeniami. Komisje, któie o- 
bejmują sprzęty, rozpo ząć mają swą działal­
ność oŁ Mo połowy lipca.

ZatopiCiit parowce 
, Ymuiden. 9 b. m. miku tek miny czy też tor­

pedy zatonęły parowce norweskie „Grkedat1* i 
„Bure *. Zak-gę „Orkeoala11 przea wybuckem 
zabrała angielska łódz podwodna. .

i pizbńośnyehj jeżeli 8p*0k Kia-<.«: t) p, dl w woj­
nie; 2) jeżeli śmierć jego jest bezpośredniem na­
stępstwem odniesionej rany, łub .eż innej choroby 
w czasie służby na wojnie; 3) jeżeli uznany został 
za zmariego (§ 24 ust. 2 ust. cyw.).

Spadek, którego czysta waruść po strąceniu 
długów i ciężarów nie przekracza kwoty 20.089 K, 
jest zupełnie wolny od stempli i wszendch należy- 
tości, przy spadkach, których czysta wartość nie 
przekracza kwoty 50.000 E, .■eduKują się należy­
tości do jednej czwartej części, zas przy spuści­
znach, o czystej wartości ponad 50.000 K, płaci 
się tytko połowę normalnej należytości. — Ulgi 
te jednak przyznaje ustawa tylko wteay, jeżeli się 
ich przyznania już podczas spisania aktów spad­
kowych wyraźnie żąUa i tylko osobom spokre­
wnionym ze spadkodawcą w lim. prostej, tudzież 
pozostałemu przy życiu małżonkowi, a więc; sy­
nowi, córce (dzieciom}, wnukom, prawnukom i t. d. 
rodzicom, dziadkom, pradziadkom (§ 4 cesarskie­
go rozporządzenia Nr 278 Dz. p. p. uwaga 2 do 
pierwszej pozycyi taryfy}

W razie otrzj mania wezwania ze strony sądu 
do spisania aktów spadkowych, winni spadkobier­
cy wykazać swój stosunek pokrewieństwa do 
spadkodawcy i w wypadkach, opisanych powyżej, 
gdy zachodzą żądane przez ustawę warunLi, żądać 
przyznania ulg, względnie uwolnienia od obowiąz­
ku uiszczania stempli i należytości prawnych. — 
Z uwagi na to, że spadki włościańskie są zazwy­
czaj drobne, których czysta wartość nie wynosi 
kilku tysięcy koron — spuścizny, po OBobacn woj­
skowych, należących do stanu włościańskiego 
i mniej zamożnych warstw stanu średniego, będą 
z reguły w olne od stempli i wszelideh należytości.

(.Gazeta Wiocz.*) Dr Józef J a b ł o ń s k i .

przyczcm polieya zrofcila użytek z broni. Demon­
stranci obrzucili policyaDtów kamieni; mi, wy.wa- 
iymi z bruków.

Katastrofa na kolei powietrznej Z Nowego Jor- 
iu donoszą; Na lian kolei napowietrznej, biegnące1 
ponad ulicą Nr 3 w Nowym Joruu, zaszła w ubie­
głym tygodniu wielka katastrofa, której ofiarą, pa- 
iło kili adziesiąt osób. Zderzyły się mianowicie na 
;ej liiii dwa pociągi. Skutki zderzenia były stra­
szne. Jeden z pociągów, zapełniony publicznością, 
stanął w okamgnieniu w płomieniach. Ze wszyst­
kich wagonów słycnać było rozpaczliwe krzyki, 
wołające o ratunek. Na miejsce katastrofy pospie­
szyły natychmiast oddziały straży pożarnej które 
zajęły się tłumieniem pożaru i ratowaniem podró­
żnych. W zniszczonych wagonach znaleziono zwło­
ki kilkunastu osóL, które zginęły z powoda zde­
rzenia. Oprócz tego kilkudziesięciu podróżnych od­
niosło przeważnie ciężkie zranienia.

Mianowania w  armii. Rezerwowymi porucznika- 
mi-audytorami zamianowani zostali: kapral rezer­
wy zapasowej, tytularny plutonowy Kazimierz 
C e g 1 e c k i z 55 pułku piechoty, szeregowiec re­
zerwy zapasowej Zygmunt C r a u n e r  z 15 pułku 
piechoty i rezerwowy szeregowiec Jerzy S z w e ­
d z i  c k i z 80 pułku piechoty; r e z  e r w o w y m  
a u d y t o r o m  na czas wojny tytularny kapral 
dr Oskar E i c h l e r  z 29 pułku haubic poluwycb; 
starszymi lekarzami rezerwowi asystenci lekarze: 
dr Mikołaj K o c o w s k i  w szpitalu garnizonowym 
Nr 14 i dr Ludwik H o 1 z o r w 30 pułku piechoty.

B e F U K t ó F - s t  r o s y j s k i .
J a k  1» )

Wiedeń, 17 czerwca.
Z m jeu oej kwatery prasowej donoszą: 
Biuletyn rosyjski z l i  bm.: - - - - -
Front zachodni: ;
Na całym froncie, począwszy od okolicy na 

południ© od Bok sia aż do granity rumuńskiej, 
wojska nasze dalej wypierają nieprzyjaciela. 
Wczoraj wzięliśmy do niewoli 20 oficerów i
6.000 żołnierzy, zdobyliśmy 6 Izial, 1C karabi­
nów maszynowych i wiele w ozów z amunicją, 
tak, żo ogólna suma jeńców, od początku ope 
racyi do d« wynosi 1.728 oficerów i mniej 
więcej 120.000 żołnierzy, łup zaś 130 dział i 
260 karabinów maszynowych. Kilka części 
wojska nieprzyjacielskiego od czasu walk od 
6 do 11 czerwca znajduje się w zupełnem roz­
przężeniu, czego dowodem fakt, że wojska ge­
nerała Czerbaczewa w stosunkowo niewielkim 
odcinku wzięły do niewoli 414 oficerów i 17.000 
żołnierzy i zdonyry 29 dział, 34 karabinów ma­
szynowych, 56 wozów z amunicyą, jako też in- 
ny ma tery ał wojenny. .

Nadeszłe raporty donOazą, ze nieprzyjaciel 
gdzieniegdzie pozostawał tak wielką ilość matę 
ryału, że w krótkim czasie trudno go przeli­
czyć. W jeanem miejscu w ręce nasze dostało 
się materyułr na 30 wiorst kolei polnej.

Na dr-udze do W ł o d z i m i e r z a  W  o ł y ń -  
s k i  e g  o nieprzyjaciel stawiał silny opór. W y­
wiązują się walki na zachód od wsi Z a i u r c y ,  
25 kim. na zachód od Łucka, i na drodze mię­
dzy Ł u c k i e m  a W ł o d z i m i e r z e m  W o ­
ł y ń s k i m .  W  okolicy Z a t u r c y  kozacy wy­
konali wspaniały atak i znieśli szwadron niej 
przyjacielski. Na zachód od D u b n a woj k? 
Hasze dalej wyparły nieprzyjaciela, wysunąw­
szy się poza wieś Demidówka, zaś 26 kim. na 
połuaniowy zachód od Dubna zaioK wieś Ko­
zin.

Na północ o d B u c z a c z a  w okolicy na 
prawym brzegu Strypy nieprzyjaciel w y k o ­
n y w a ł :  s i l n e  k o n t r a t a k i .  Mimo to we 
wczorajszej bitwie udało się nam wyprzeć nie­
przyjaciela i obsadzić wzgórza na 'zachodnim' 
brzegu Strypy w okolicj H a j w o r o n k i .i 
B o b u l i n i e c ,  20 kim, na nółnoc od Bucza- 
cza. ' '

Na południe od DniesLa obsadziliśmy S n i a-
t y  n.

Walka o przyczółek mostowy kcło C z e r -  
n i o w i e c  trwa dalej.

Front północno-zachodni:
Nad Dźwiną Niemcy sdnie ostrzeliwali przy­

czółek mostowy U e x k u e i 1. Na południe od 
■S m o r g o  u wyparliśmy nieprzyjaciela, który 
próbował zbliżyć się do naszveh rowów. V o- 
bolicy B a r a n o w i cz i dalej na południe aż 
do okoln-y Polesia, przyszło wczoraj do starć ze 
zn.tcz.nemi silami nieprzyjaciela.

Odpowiedzialny redaktor:

S ł s e w p u t B i d .
Wydawca

i l t l  & « & £ ? , .
K&rsdy aprowfzacyfne,,

(Teł. «. k. Biur* kwwją.)
-Wiedeń, 17 eziTwea.

Wraoraj w obecności ministra spraw ^we­
wnętrznych odbyło się pierwsze posiedzenie no­
wo utworzonej rady przybocznej aprow izacyj- 
nej. Zjawili się n a  uiero członkowie tej rady, da­
lej przedstawiciele ministerstw, reprezentowa­
nych w mięozyministeiyainej komisy! aprowi- 
zacyjnej, oraz przedstawiciele zakładu wojen­
nego (lla Obrotu zbożem, centrali środków pa­
stewnych,' centrali dla oleju i tłuszczów, cen­
trali cukrowej i centrali wojennej dla kawy.

-Przemrwiali eajpreód prezydent rady, hr L a - 
r i t c h  M ii n n i c h oraz minister spraw we­
wnętrznych, . wskazując na. to, że w ostatnich 
ciężkich czata cli niema, miejsca na odrębną 
politykę producentów i konsumentów.

Pre.yśtąpioTK> następnie do porządku dzie*aę- 
Su  Kierownik departamentu dla spraw aprowi- 
zacyjnydi w ministerstwie spraw1 wewnętrz- 
nych, radca dworu br. F r  i es, w dłuższej mo­
wie omawiał spo.wę zaopatrzenia ludności w 
różne środki spożywcze, dalej oma-wisil wyda­
ne w tej mierze zarządzenia, ora® organizacyę, 
cel i rezultaty stworzonjMi cenLali. W  ciągu 
dyskusji, która się potem .ywiązaia, podnie­
siono spostrzeżenia poozynioae na pom ap^owi- 
zacyinem.

Rada przyboczna ustanowiła stary wydzaai 
pracy d rrzy komitety fachowe. Nactępne posio 
dzeaue 20 b. m, "

3 .
(Anykoj.?, *■ tyw ibłil« m-s piH»4śif M ratfakeyi.)

Wszystkim, którzy .wzięli udział «  pogTzebie

Antoniny Scilnsidrowej
i okazali nam współczucie, składamy na tej dro 

dze serdeczne podziękowanie.
4451 ' Janowie Schnewlrowit.

Przeniesienia. ,.Wiener Ztg“ ogłasza: Minister 
sprawiedliwości przeniósł radców sądu krajowego 
i naczelników sądów powiatowych Franciszka 
T r z n a d l a  z Rozwadowa do Strzyżowa, Tadeu­
sza W n u c z k a-Ł o b a c z e w c k i e g o  z Kęt do 
Rozwadowa, Koncert w Teatrze miejskim

Kuków, 17 czerwca. 
Na dochód szkół polskich w v ihekmszczyżaie od­

był się wczoraj k oncert ze współudziałem p. E w y  
B a n d r o w s k i e j  i dr L i e ł h s m m e r a ,  Uwa­
ga słuchaczy skupiła się wczoraj około uroczej po­
staci .p, B a n d r o w s k i e j ,  kiórej lob przekazał 
wielkie imię Aioksaindia Bandrowskiugo Na gtoibie 
wielkiego śpiewaka wyrósł kwiat, Ltóry aczkol­
wiek jeszcze nde rozkwitły, pozwala eęlzio z wczo­
rajszego wystejpu, że tradycja loizóiuia świttwwej 
sławy stryja, przez ,p. Bandrowbką, podjęta zosdsuilo. 
Jasnem jest, że p. Baaidrowsk:, na przed sofcą wiele 
jobzezo pracy; wielo doświadczenia zdobyć musi, 
z mini etamie u bzezyjtu swego rozwoju, b cz jwż 
choćby to, że nawet najbardziej wymagający kry­
tyk mus" sądzić sztukę p. Bamdrowisikiej poważnie, 
jost sufcoesean iBecod-aioniijm. Sądząc z wczorajsze­
go programu p. Bandirowska umiłowała najtrud­
niejszy rodzaj nmiżyki wokaiaej — pieśń, — jed­
nak dwie arye Oiperowe (Giordana i Pucciniego), 
k.órc śpiewał?,, pozwalają pr7.ypuszo/.ać, że opeib 
bidzie terenem odpi/wiudniojszym dla roazaju gło­
su i tompererrmotu ńpierwaczki.

TniJiną techaiicę śpiewaczą otpanowąła p. Bs.n- 
drowska au^otaio, «  wyją^kioni niiezniŁur/nych nie­
dokładności od ieebu, wskutek czego zakończenia 
poszczególny cii fr-v, wekalnyćTi niepokoją słucha­
cza. V\ ysejp p. Bandrowskiej należy jednak oce 
nić jałto nadzwyczajnie uaały, i w Łrairowie nie 
często spotykany, o ozem świadiczyły a nosy kwia­
tów, złeżone u stóp artystki. •

Dr L i e r i i a m m e r  za każdym wjsitijpeiiii zdo­
bywa sobie coraz wie ej ziwob^mdiów. Sztuka dra 
Licrhammer;!. oparta iprzedewszysiikium o w>tpanja- 
lą kulturę snuzj ozną, jest u nas mało zmaną. Dr 
Lierbanuner jako pieśniarz, r ogumi ćnaj bubte l -  
niejsze odcienie tekstu i imrzytJ, nie ma chyba w 
Polsce współzawodnika Zaśpiewanie aryń. Randla 
było wspr.mdym przykładem JUairy ł odezw oia 
epoki

Akoanpajiiował dr Z d z . i s ł a w  J a c h i m e c k i  
trochę za dyc-kretmie.

B. Raczyński.

Wszystkim biorącym udział w obrzędzie po- 
ęyzebowyuiLila Horowiizowna, stucliaczlia me-dycjmy, od­

znaczoną została srebraym medaican „Czerwonego 
Krzyża" z dekoracją wojenną. 4465

- Hsmyka Tr/a?k: Dutkirwi.cza
'■ kunes I obyrutela miasta Poagórza

w dniu 11 czerwca b. r 
składają tą mogą staropolskie „Bóg -upiąć! 
4445 D z i e c i .

Repertoar teatru m iejskiego w K rakowie 
im. J S ^ w a ck ieg o .

Sobota- „Modne małżeństwo11.
Niedziela wiecz.: „Modne małżeństwo" inowość).

Kepertoar m iejskiego teatru Ludow ego.
W  robotę, dnia 17 b. m.: »Dookoła miłośclc.
W  niedzielę, dnia 18 b. m. po południu: »Obrona 

Częstochowy*, wieezoiem: »Dookoła miłości*.

Hor bataS K Ł A D K I
złożyli w Administracji „Norrej Reformy*1:

Na cele ośw.atowe Chełmszczyzny: Dr Adam D o- 
b o s z y ń s k i  300 E.

Na lunausz wdow i sierot po legionistach: Za po­
średnictwem sędziego Boi. GarduLkiegc. w Baalowie: 
Katarzyna Jamrożek, Maryauna Czyż, Marya Kosoń 
i Antoni Karaś ze tteoz.uro.wy po 5 IC, jako aoDrowoi- 
ne datki po zawarciu ugody w sprawie karnej o wza 
jrincą obrazę < z< i; utzniowie kj. V szkoiy ludowej w 
Zatorze 20 K ; W oold Dura 10 K.

Na Czerwony Krzyż: Witold Dui<i 10 K.

iltroa tę  pije się nistylke w zimio, 
lecz i w lecie, jako trunek nadzwy­
czaj orzeźwiający i podniecający. N ic 
nie gasi tak bardzo pragnienia pod­
wal, wielkich upałów, jak gorąca lub 
zimna herbata, przytem heroata daje 
dożo podniety, czyni rzeźkim i weso­
łym, w pneciwieiłstwio do alkoholu, 
który esym ociężałym. Mieszanki her­
baty we Wdzelkich cenach 1 w naj­
przedniejszych jaKościach są każdego 
etatu do uaoycia w filia.cn firmy

J J L L U S 2  M E S N L.

Z Sejmu węgierskiego.
fTeiegraia e. k. Biorą koresp l

. Budapeszt, 17 Czcj »  ca. 
Sejm przyjął pr^dłożenie budżetowe i przed­

łożenie w sprawne utnow-y z Chorwacją w tree- 
ciem czytaniu. |

Na pippczycyę piezytienta uchwalono odbyćj 
następne posiedzenie 4 łipea. W międzyczasie 
odbędzie się jedno formalne , posiedzenie ma; 
usuienia porządku dziennego następnego po­
siedzenia.

U? soUii £ %212% ^ S S ^ sy iłiS a & ra ^ c i
Regulacja rzek w Galicyi w roku 1916--1917.

Program robót, uchw alony przez komisyę dla rzek 
kanałowych w Galicji, które mają być wykonane 
w roku budżetowym od 1 lipca b. r. do końca 
czerwca 1917 roku, przedstawia się:

Nam i e s t n i c t w o  wykonać ma: reguiaeyę: 
Skawy, Raby, górnego Dunajca (powyżej Nowego 
Sąi-zai, Popradu, Wisłoka, Sanu, Tanwi, Wiam, 
Strj ja, Sw icv ze SuKielem, Bystrzycy Sołotwiń- 
fckiej i Nadwćrniańskiej, których koszta pokrywa 
państwowy fundusz kanałowy w stosunku 60%, 
a fundusz kiajowy w stosunku 40%, kosztem
1,800.000 K; reguiacj-ę rzek: Dunajca od Zgłobic 
do Nowego Sącza, Wisłoki od Mielca do Jasia 
i Sanu od Składu Solnego do Sanoka, których ko­
szta pokrywa wy łącznie państwowy fundusz kana­
łowy kosztem 1,040.000 K ; dalej korekcję rzek 
i potoków. Żyliea, Ms/.mka, Skawica, Czarny Du­
najec, Kamienica Nawojowska, Krcśnica, Maszyn­
ka, Kryniczanka, Wisłok, Lubatówka, Mleczka, 
Wyrwa, Opór, Ryjak i Kosinka kosztem 447.000 K ; 
oraz zabudowanie potoków górskich: Cięcina, Ko­
cierz, Stryszawka, Ja.uhówka, Ponica, Słony, Trze- 
rneśna, Bysinka, Łopuszna, Zakijowski, Czarna 
Woda i Olsza.ika kosztem 399.000 K . Kazem tedy 
koszta robót regulacyjnych, Ltóre mają być wyko­
nane w zakresie namiestnictwa, wynoszą 3 milio­
ny 686 tysięcy koron, z czego państwowy fundusz 
kanałowy pokrywa 2,020.000 K.

RoDoty, które wykonać ma W y d z i a ł  k r a ­
j o w y ,  są następujące: kanalizacya L w o w a  ko­
sztem 481.000 K; regulacja rzek: Biały powyżej 
Grybowa, Ropy, Dniestru powyżej Komalowie, 
Strwiąża powyżej Bukowie, koszta tych roDÓt ra­
zem z administracyą wyniosą 431.200 K, zabudo­
wania potoków górskich w dorzeczu Biały, puto- 
kow Leniny i Bystrzycy, koszta tych robót razom 
z administracją wyniosą 99.200 K. Razem koszta 
robót, wykonywanych przez Wydział krajowy1, 
przedstawiają sumę 937.000 K, z czego kraj po­
krywa 40%.

Ogólne zatem koszta robót około regułacyi 
rzek w Galicji w roku hudżetowym 1916—1317 
wynoszą 4,623 OOtł K, z czego państwowy fundusz 
kanałowy1 pokrywa 3,189.800 K, a kraj 1,433.200 
koron.

* Ulgi w naieżytościaeii od spadków po żołnie­
rzach. Rozporządzenie cesarskie z 25 września 
1915 roku Nr 278 Dz. p. p. zawiera postanowienia, 
na podstawie których korzystać można z ulg stem­
plowych i podatkowych. Ulgi te ounoszą się prze­
ważnie do należytości od spadków po osobach 
wojskowych.

W myśl cesarskiego rozporządzenia z 29 lipca 
1914 roku Nr 178 Dz. p. p. uważane być mają za 
osoby wojskowe: 1) osoby, należące do siły zbroj­
nej austr. węg. monarchii- 2) personal polnej żan- 
darmeryi, jak niemniej owe osoby1 eyn ilne, które 
w swoim urzędowym charakterze przydzielone zo­
stały do służby -w armii w polu, lub nałożą do 
czynników pomocniczych anuii; 3) owe osoby, 
które powołane zoatały do świadczeń wojennych, 
łub też na podstawie § 7 ust. wojen, do innei błuż- 
fey dla celów wojennych; 4) wszystkie osoby, peł­
niące w armii w polu ochotniczą służbę sanitarną; 
5j na ró-wni z wjTnionionemi wyżej pod 1, 2, 3 i 4 
osooaim traktuje rozporząuzenie jeńców, wziętych 
do mewoli. przez nieprzyjaciela, lub osoby, upro­
wadzone w charakterze »oakłaaników«, a wreszcie 
ty et., Którzy mieszkają w -kobeach, odciętych 
działaniami wojennemi od sądu.

Otóż spuścizny, które po osobach przytoczonych 
w ust 1, 2, 3, 4 i 5 pozostały,. są całkowicie, lun 
częściowo uwomione od należytości steamlowych

‘ Itijbu  ptruusi,<.iLn UBfciftaśifcj *Łoj dup.
f “l  O. k- &M**J ka«m( .

Paryż, 17 czerw ca .
Izba dcp. 412 głosami przeciw 138 uchwaliła 

odbyć tajne posiedzenie. O wpół do 3-ciej po 
południu posiedzenie publiczno przerwano i 
■zarządzono opróżnienie trybun.

fizwf gab?net włtsśkl.
f l# ł . e. k. Biura bfrresp }

Lugano, 17 czerwca.
Minister S o n n i  n o  zatrzymuje na rasae te­

kę niinieterstrra spraw zagraniczny ch. Dla B i s- 
s e l a t t i e g o  utworzony będzie specyainy 1,1- 
T7Ąd, który1 ma pośiedniczyć między wojokiem 
stojąeem w polu a gabinetem, Bis&olatti ma 0- 
trzymać tytuł generalnego inspekto-ra ■wojny.

Z  r f a w N A  1-*c- »r rór a Iuyeertts wvsr. . i  ce 'lENłt BiA W EMO'

Pi-óbną [Atszke i pouczającą lekarską b"0- 
szucue o  pielęgnowaniu dzioc? dostać w o ­
jna w Towarzystwie Nestkgo mączki dla 

dzieci, Wiedeń I., Bioerstrasse 1 G.__Nowa fjcżyczka rosyjska,
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Londyn, 17 czerwca.
(Reuter). „Daily Telcgrapłr1 donosi z Nowego 

JoTku: Nowa pożyczka rosyjska na sun>ę 10 
milionów fszt. przyszła do skutku.

Berlin, 17 czerwca.
Zastępca 3iura W ołffa donosi telegramem 

iskrowym a N ov. ego Jorku: Grupa bajikowa, do 
której należą Nationa* City Bank i dcąn banko­
wy Morgana i S-ki, dała Rosy1! kredyt 50 mil. 
dolarów cm 6 i pół proc., płatny w Nowym Jor­
ku w dolarach. Równocześnie ma Rosya w Fe- 
lersbiirgu na rzecz am ery kań skicli grup banr 
kowych otworzyć kredyt 150 BR. ruhi. po- ata- 
fej stopie rozruchjwania po 3 ruble za 1 dolar.

Guberftiśiha Hada szkolna 
w Królestwie Polskiem.

(Tfel. c k. Si*» .)
\ś'iedeń, 17 czerwca .

Z wojennej kwatery prasow ej donoszą: W y­
konując w dalszym ciągu zasadę, że ludność 
obszaru okupacyjnego należy powołac do 
współdziałania w administracyi, zwłaszcza na 
ważnem polu szkolnictwa, naczelna kotneałda 
armii zgodnie z v _u»*ska 1 generał gubernator­
stwa w Lublinie zatwierdziła stworzenie gu- 
nerniakiej Rady szkohiej dła terytoryum oku­
powanego. Zadaniem jej jest służyć doradą woj­
skowemu gencrai gubernatorstwu na j>olu nau­
ki, wychowania i nadzoru szkolnego. Oprócz 
urzędowych funkeyonaryuszy mają być do niej 
powołani: przedstawiciele wyznania katoliciie- 
go, protesłarcki^o i religii żydowskiej, dele­
gaci miejskich reprezentacji gminnych, które 
mają być utworzoue, jako też przedsUwid.de 
Polskiej >Macierzy Szkolnej*. Rozporządzenie, 
które się niebawem w tej sprawie ukaże, może 
być uważane na nowy dowód zaufania do lud­
ności terytoryum okupom anego.

Marya Intern 
Sanuiel Tigner

z a r ę c z e n i .
; Kraków, w czerwcu 1916. 4419tu&eeML

fP ti. e  k. Eiura k(r v*p.)

Koiistantjnopol, 17 czerwca.
(Ag. Milli). Z głównej kwatery donoszą:

, Froat I r a k u :  Anglicy usiłowali wysadzić 
wojska na północnym brzegu Eufratu między1 
Korną i Nasrih, cofnęli się jednak pc sześcio- 
godztanej walce w nieporzącutu, zostawiając 
18C zabitych. W innych częściach from,u spo­
kój. Podczas trzechdnicwych starć z rosyjski­
mi oddziałami w obszarze granicznym Persy", 
na północ od Suleiiname, odrzucono nieprzyja­
ciela w kierunku Bana (Persya) a następnie wy­
parto także z Bant. Przytem zdobyto jedno 
działo, jeden karabin maszynowy i znaczną 
iiość materyalu wojennego.

Front k a u k a z  ki :  Położenie niezmienione.

(Tel. wŁ „Nowe; Reformy".)
Genewa, 17 czerwca.

Age»cya '‘■Radio* donosi z Aten, że w ponie­
działek, podczas uroczystości -w Stadionie, irsi- 
łowano wykonać zamar h na króla greckiego. 
W chwili przybycia króla do Stadionu indywi­
duum jakieś wydobyło rewolwer i groziło nim 
królowi. Człowiek ten jednak został natych­
miast ujęty. Liczni świadkowie zajścia t w o ­
rzyli następnie p&tryotyczny pochód i urządzili 
demonstracje przed redckcyaini dzienników 
veuzeLs1 yccBych, w których wybito przyfem 
wiek szyn w oknach.

ZaUad Ccntystyfczny
Eeimâ na Lemparta

znajduje słe obecnie przy ul. Pańskiej ood L. 5.

Nĉ minacya Wilsona.
f łe L  p. k. sktra w w h . ;.

i St Louis, 17 czerwca, 
(Router). Konwent demokratyczny miano­

wał W i l s o n a  kandyda em na prezydent a.

S z c z a w n i c a .

Zakład Dra J. Ko^czKowskiepo
przyimuje zgłaszających się od maja Lież. roku

Bud ipeszt, ] 7 czerwca.
Z Bukaresztu donoszą:
1 Libertc.tea* donosi: Odpowiedzi rządu ro­

syjskiego na protest naszego rządu, z powodu 
przekroczenia granicy rumuńskiej _ przez żoł­
nierzy rosyjskich dotąd nie znamy, jedno ty lko 
jest pewnem, że rząa rosy jsti wydał rozkaz 
umknięcia swych granic strony Rumui ii.

Rumuńska rada minn»Dó w postanowiła wy­
siać na pograzńcze ro ,j jskó .-uanin kie, "naj- 
dująct oię w pobliżu terwiu walk, dwie «lywi- 
-ye, ceiem udaremnienia inwazyi wojsk rc«yj- 
sk cb be .ery uryum rwBimdde.

tata* J e m  l łt^fMńun
sliidnisicl c. K. Wsre

f?d . a  k. KK.a kcasp ).
Londyn, 17 czerwca.

(Reuter), Admiralicya podaje do wiadomości 
następujące ; szczegóły o zatonięciu okrętu 
»Hampshirfc<: Z zezna ń 12 ludzi, ocalonych z 
okrętu, można wysnuć następujące wnioski o 
przebiegu katastrofy: >Hainpshire« jechał
wzdłuż zacłiodniefeo wybrzeży wyspy Ortney. 
ramował? 6’ ln*. burza. Fal„ zalewały okręt, tak 
że część otworów trzeba było zamknąć, Okołc 
wpół do 8 łub trzy na 8-mą okręt nr jechał n» 
minę i poezą7 tonąó natychmiast przednią czę­
ścią. P^tem przechylił sit; w stronę pokładu 

i ■“  kwadrans później zatonął. K o­

^ttonisao N ia.itki't*cznter2y 
  -— bródek ochrcnnv. z dnia 17 czerwca. 

p rawo publiczności 
Wiedeń, „Wiener Z tg11 ogłoszą:
MńrsL,er oświaty nada; m. rtk 1S15/x6 prar 

wo puLliczLOści 1 do  6 kiesie gimnazyum „To­
warzystwa ginmacymm prywatnego11 w Brzeeku, 

Rekwirzycya metalŁ 
Wiedeń. Rozpcrządzcnie : nunisteryalne z 

września wku utiegł^go zarządziło ogólny po-

;W  Karslbadzie
o r d y n u j e ,  j a k  d a w n i e j ,

E ff  m ictM l B&wi&Bkl
MiiLlhmnnsuasse „K 6nig v o ł  Preusoen*',

e. i .  Kur* h< Rrp.J
Bukareact, ł f  czerwca. 

Socjaliści odbyli zgnoraadzook, z powodu 
zajść w Młfcd.'3wl£ i nochwaliłi wszetkiemi e tami 
zwakzać przy lączeałe rią Rjumali do wojny.
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I t a t i w a i  z a s s y l

rraB ięs^łi LachtaR w
Rratkowicach, p. Mrowia, 

prosi o wiadomość o Ls. ł i -  
ze  fis  Ł ach ciku , który w
chwili wybuchu wojny był ka­
techetą w Mikolińcach, pow. 
Tarnopol, i o siostrze a a to -  
n in ic  Ł achcik  iw m u.

4343 2 2

?!

Ji .
pnjinknjo na c*:s wa^acyj zajęć 
jako pomocnik przy gospodarstwie 
lob jako korepetytor. — Zgłostenia 
pod „Obowiązek** do Biorą ogłoszeń 
Scattera, Kraków, nl. Gołębia L 2 

443-. 1 3

Doktor praw
puszukuje oopow:-dniej posady n 
adwokata. — D r SL Ł, Osie i ad
Oświęcim. 4417 1 3

(z kaucyąj do większej trafiki w 
nnejscn, poszukiwana zar.z. huto 
wne zgłoszenia pod „Trafika 186“ 
pwyjmuja B.aro ogłoszeń Feiiksc 
StuŁtera, firaiów, Gołębia 2. 4426

A it td k d ł Di Fr&gaer
w Wiśn czn, posznknje od diua 1 go 
lipca 1916 rutynowanego Loncy- 
pienm t_o 1 4

Króliki rasowe
do Bprzedania. Łobzowska 9, u por­
ty era. 4422 1 3

R filiti roczny
baidzo mały, suczka, do sprzedania. 
Łobzowska 9, 1 piętro. 4423 1 3

brasze piętro
nl. Czarnowiejska 8, 7 pokoi, pokój 
dla służącego łazienka, wodociąg 
elektryczność, każdrgo czasn do 
wynajęcia. YViaaomość na parterze 

4401 1 3

'ro rsb A ! b  o r a ło w s , h afty  mc 
dne, inlrr^sUcye klonkowe, 
Gi2f, eUciila, horoatrt arty-
L lycnre Oryginalne wzory gusto­
wne zestawienia, modne kolory — 
Zamówienia i wykonanie w nowo 
otwartym zakładzie i pracowni ai 

ty stycznej 4371 1 2

Ł o H  Wzh%me 
Killefek 5, pa tar.

Z n a l o z i d n y  
d. 1S czerwca b. r. zegarek niklo­
wy jest do odebrania .r Admimstr. 
„N. Refermy1*. 4447

oraz Bustentant fanaacyi znajdą 
natychmiast zrjęcie w aptece w 
Krak-wie. Zgłoszenia pod „Magister1* 
przyjmuje Admin. „N. Reicrmy*.

44*2 1 3

p o trz e b n y  eh*apfe»
inteligentny do pratityk: techni- 
ozno-deti ty stycznej. Zgłoszenia: ul. 
św. Mar .a 27, 11 p. 4444 1 2

Poszuka i e się pożyczki hipotecznej 
na drugie m.ejs„e w kwocie koron 
40'*0 na dom dwupiętrowy z nowo- 
ozosneioi urządzeniami, położony 
w śródmieściu w Krakowio. Zgłu 
scenia pod „Hipoteka** przyjmuje 
Adm. „N. Reformy**. 44*3 1 3

F & s m a
mo.-jnadn* potrzebni Zgłoszenia 
miedzy 8- 9 wieczorem w Rsugar- 
m Pol., Kraków, dławnowska 3.

3820 1 i

Prywatne mes:,ie
&irc?n&*yum

realns
pidŁ Sfao. JawsHsp w iakufig

jadące prawa szkól pu­
blicznych, przyjmuje zgło­
szenia i wpisy na ,'ok 
ld  16/17 Eg^amina wstę­
pne do kl. I od połowy 
czorwca. Liczba uczniów 
ograniczona. d ;n e k  17.

434. 2 7

P a r k s tr a s  .&

" MCICS
od K  7 * 5 0

Q  polecają póki
vapaa tstarczy

K rak ów , Rynek 46, 
li* '37ł, Rulowskiego 3.

1690 18 0

W cajl liiszych dniocb rozpo­
czynamy 4007 6 8

praktyczne kursy jęz.

oiamieck. i bano,
x opłatą miesięczny 5 kor.

Kursy Ar.sona
ul. Szewska 17

S fe S e p
ze składem zaraz do wynaję­
cia. Ul. Starowiślna 10.

4040 5 10

t a ił
zdolnego, przyjmie firma Ła- 
lą c z s k  k a s k e s z , £ r a k b i ,
Rynek, A-B 46. S88i 4 o

M eszkanie
pi .te , ” 0, 4 pok., przedp., krohnia 
eto., elek.iyka, no wynajęcie, od 
1 iipca, Starowiślna 4' m rzeciw 
Pi*. L'rszn!anek. Może być takie na 
binra lab cele przemysłowe.

3864 5 5

‘O s o b a
w średnim wieku, posznknje za;ę 
cia gcspoihni lub do zarządu „o 
uu, najchętniej na wsi. J?rm się na 

kuchni. Adres: II, Mauda, Wiśnicz 
koło Bouhni. 4162 3 3

Jedn .razowa próba przeko­
na każdego .9 jakości.

Znane z dobroci

nAHARonv
sjfflJicsKSie

w sześciu odmianach poleca

IjtiKi! iSlwfg
K/faków.

4416 1 0

S C a rS s iia d
W estend

dom „BrMsh Mmi*4 
t e s f ^ n  U t a f t d a .

r e^syouaf dfctetyczny triandy
M srcfclew sfcieJ-IB oser, gdzie pa­
cjent może przeprowadził, fcnra^yę 
pod ścisłym dozorem wybranego 
przez siebie lekarza Usługa poi, ka. 

3162 17 13

Główna Efaro
fcimna i sprzedaży

koaefis. przez c.k. Namiestniutwo 
D o m  d la  h an d iu  i  jin e s i iy p ln .

J. Sz||uMLIsSdi2Ai
;io’ e?a uu noiina wielki wybór ka­
mienic na 8°/0 parcel i pos adłości. 
Przjjn-uj-> rdtrn.ei zgiusze, ia do 
sprzedaży. Wielki rrybór mieszkań 
wolnych, biuro plakatowania, posia­
da własne wozy meblowe do prze 
prowadzet, także kiieją i okrętem. 

3719 13 20

1 naszw do phsnln
używane, lei* w zupełnie dobrrin 
otame do sprzedania w Księgarni 
katolickiej Dra lliłkowskiego w Kra­
kowie (Floryańska 1). 4267 3 6

m
z iłoUiem. poleceniami przyj­
mie firma Za*ącze !i Łan- 
4 - S i ,  E rahółe , Rynek, linia 
A-B 46. 392i 9 o

Kapnie I sp ize ia je :
ahrania, p il ta i futra męskie i dam- 
u  >, —  S . K a fz n e r , W a c ^ a  5.

3249 29 20

Jako spe.yalmjJć dostarczamy teias

m

Ostrzega ci?
p p *  J s s & i l e r ć w p i  Aed
zakupnem pierścion 

ków:
1) Obrączki ślubnej z 

wy rytem i mieniem i 
datą Leopold 30/VII 
887 i

2) złotego męskiego z 
brylancikiem i 2 sza­
firami' 4446

jak i-ó waieł wszu kich rodzajów ja­
rzyn, mian,: kalafiorów, ..nodej
maichewki, ogórków tureckich. Spe- 
cyalne opakowanie winogron, Po­
midorów, melonów, brzosawiń md. 
H r n a  v a a  b a .s s e l ,  R o t te r d a m  

Goudschestraat 70— 108.
Adres telegramów: Nr telefonu

Vanmessel, Rotterdam. 11183. 
4437

Nowa Nf 11

zawierająca dokładne ma­
py wiaystkich froatow, i  
oznacsen>om pozycji wojst 
wyjdz-4 z dmk. około £0 
b. m. Cona 90 , z prze­
syłką pocztową K l -—. Za 
nadesłaniem należyto^ ci 
lub za zaliczką wysyła:

E łd ę g a r a ia  
E Ł. FHIŁ,"' “ INA
Kreków, Rynek 17.

4377 3 6

M l ó t o
jako wybc.rną karmę dla koni, 
poleca B row ar k rak ow sk i,
Lubicz 17. - 4414 l 3

Beczki z toposty
600—800 litr. są dc sprzeda­
nia w handlu 77o|ci^cb% 
O lszow sk ieg o , Kraków.

4440 1 4

N a  la t o
mieszkanie z werandą w Teu- 
czynau, poa lasem, tanio wy­
najmie Brzeziński, nl. Zwie­
rzyniecka 10, II p, 4426 l  2

S z p a g a t y
po c^ni cli fabrycznych 5 kg  
pacT,!ii nu próbą fiorte- 
wane} g ia k ośa i «z u ' rki
do paczek pocztov ycn K 19'60 
za zaliczką PotriŁEbri r.*jeŁ- 
oi. —  B iuro sp rzed a ży  
s z p s g « łu , p o w r o ić  e ,  wiz* 
za ćt?  n grod ovych  i t. d. 
V . P o lE a v i, W ie d e ń ,  I S /4 ,
W § L i* ia g ć r s t r .  ££ś). -t-1,39

S C IM C Z

zastępuje pobyt w kraju nie­
mieckim

SóySiflife popslsrae
dostępne nawet dla osód, po­
siadających tylko minun-ilne 

wykształcenie szkolne

K  1 * 2 3
.  przesyłką 1 K 30 b za ze- 
aiyt; zes/ytj 1 i 2 z przesył­

ką 2 K 60 h.
Du nabycia we wszystkich 

| Księgarniach. Skł i  główny u 
I t a c i s l  tu a  G o ld n k a a ,  w  

, A r a K o w ie , u l .  is zo w 3 a ó  17 
(inutytut języków Ansona),

Kupicie,
g tf poisĉ iny!

Radzimy swym Odbiorcom, by po­
robili zawczasu zapasy towarów 
płóciennych. Jest to dzisiaj' rzad­
kością, że ie towary ma się do 
zbita. Ale i to nie potrwa długc, 
więc czemprędzej zażądaó irób.h. 
Szczególnie zalecamy zamówić:

6 ręcznie haftowanych, bardzo 
pięknych koszul damaidoh, słynnej 
czeskiej roboty rocznej, 42 K.

6 kcszul męsl ich, z flaneli lab 
zefiru, najlepszej jakości, ; miarą 
w szyi 37—47 cm — 60 K,

20 m. pięknej tkaniny hawełn!_nej 
nadającej się na wszelką bieliznę, 
45 IŁ.

Sztukę 23 m. kolorowej powło- 
czki na pościel w niebieskie, czer­
wone lub różowe paski, najlepszego 
tcwarn, 118 cm. szerokości 78 K.

u .ztuk czysto-lnianych przeście­
radeł z czerwonym jzlakiem, 250 cm 
długich 50 K

30 m. dolrych resztek zefirów, 
Oksfordów, kanafasów, zyfonów i 
t. t5 K. ,

Próbki rozmaitych towarów ba­
wełnianych i lnianyen za i irm„, 
opłatnie. 2640 34 0 |
Bz-acia K ie jc a r , utalnła wyrobów ; 
lnianych ibawełnianycu B o b ih śk a . i

4420 i  0

Willa w Łę k
z '/2-morg. ogrodem, jest każdego 
czasu do sp ./H aży lub wydzier­
żawienia. Bliższej informacji udzieli 
Amalia łissenowa, w Starym Sąciu. 

4327 1 8

z k au cyą  2 0 0 0  koron , poszu- 
kn ja  posady :  pom ocn ik a  kań- 
celar., in k asen ta  lub w oźn ego  
za skrom iiem  w ynagrodzeniem . 
Z g łoszen ia  pod „ F a m ? .  G a lk  
fc*l_Ct\U --y j o y 11 przy jm u je
A dm in istracya  „N . Reformy**.

4271 4 6

piin 1

óżiedetej RenfeMeyi
z powoda zmiany lokłln z ulicy 
Grodzkiej 1 26, do gł. Rynku 13.
4317 4 6 E. ' ttuuei

obecnie ul. Grodzka 26.

KOLCJHilllC
inf Ili.

Na przestrzeniach aelejek c. i k. 
Gubernatorstwa wojskowego w Kró­
lestwie Boiskiem pą do obss lżenia 
4 miejsca kolejomistrzów, Ubiega­
jący się o to miejsca winni prze- 
sła-* n d ok n m en tan e podani do 
c, i k. Komendy k?erownic-w_ ko­
lejek (da* V u. k. Kommaudo der 
Fórderbabaleitnng) w Miechowie 
(Królestwo Polskie). Wysłużeni ko- 
lejn-is'rze kolei państwowyci. .ub 
prywatnych, którzy władają jakim 
językiem słowiańskim, mają pierw 
baeńslwo, 423C 6 10 I

\
Sobota 17 Czerwca 191^BIupo 1 b- a f. Jd̂bu iow8>

fortepian o,b: , marki koncerty z płytą m et, palisaadr^ Iskra . brą­
zami, .agi jelenie ładne, biblioteka b. ładi a dęb., jadalair dvb„ .za 
nowa, kredensy nowe, używane i antyczne, stoły ro i«„ duZa sypialń, 
kilka now. i ^żyw., gamituiy, konsole, Lstra brasy, lampy, wistkiwyY r 
różnych mebli now., uży i ant po przystępnych outach w składzie '-.cbli
M. Telesznicka, nl. FloryańsFa 1. 49, 1 p>

4190 4 5

M A K A
jako ważny artykuł w gospodarstwie domowem, zastąpioną została 
w obecnym wojennym czasie wybornemi składnikami do zpoi *.ą- 
<u — a legumir i ciast, jak torty w czterech odmianach, babki 
w oztereen smakach i gularetki w 16-tu smakach pierwsiurzędńej 
marki ,8 i ( lo n la "  z dos/ud emi przepisami tychio. W yrób  k ra - 
Jourj. — Wyłąocna sprzedaż na Kraków w Saładzio fabrycznym:

L  I f r a m c . ” ,  2 i .
Z»m 6wi#oi» na prowincję uskutecznia fiię catychniiast 

P. T* Kupcom odpowiedni rithat. 8100 8 0

l i i in r
Z Lowym rokiem szkolnym od i ł  września otwarte będą 
kursa Sbminaryjue 6-letJie. Na kurs Jl przyjmuje oię uczenice 
z uaończoną Ili kl. szkól średnich lub wydziałowych, na 
kun V uzupełniający, który obejmuju pracownię badań pc- 
dologicznych, wykłady ekouornii i prawa, zasady pracy oświa­
towej, metodykę poszczególnych przedmiotów, siójd, cgrodn: 
clwo —  słuchaczy z ukoliczouem seminaryum Jub szkołą śr& 
nmą. —  Wpisy p r z y j muje i udziela informacyj Dr Zoiia 
Szybalska, Kraków, ul. Kapucyńska 7, partei, na prawo, od 
16— 30 czerwca w godz. 3— 5. 4343 3 2

K 354 O S IS IĘ iS IO Sd
Lulasta Howefin Sącza

•chw-'Va obn^tyć proceutcwą od w siysł- 
kich okładek z ł »im ł  I  go Upca 1918 r.
Z *»■ V s ° /o  H a  47,0 8 S

M .  M ! ® i c z

Tkalnia pł^ien I U  iDysyłhcsi?
i; R c r c z j i n i a  k t i t  K r a s n a
j; na żądanie wysyła próbki towarów. |
i ■ 2083 26 30 J

e m p i r - w w i j '
jedwabiem kryły, salonik mebli giętych, gramofon, wóiek dla dziecka 
biały, 6 ■rzeseł akórą obitych, wieszadło ao Gnkien, nadeszły świeżo

do sprzedaży. 4259 3 3

l i s ia  UĆ9tac9fiais(? P a ła c  Spl$k3.

Gmina miasta Rzeszowa rozpisuje licytację ofertową
na wydzierżar, ie, ie prawa lóbora o at p.ruinuych oa p..io-
nych trnniiów spirytusowych, piwa, miouu pi.negc i naiewek 
miodowych, p r z y s łu g u ją c y  sh gurinie mi^Ta Rzeszowa na pod­
stawie rozporządzenia VvT\działu krajowego z daia 2 gru­
dnia 1910 Nr 231 Dz u. kr,, względnie z dnia 14 grudnia 
1910 Nr £30 Dz. u; kr., w wysokości następującej:
1) Gd napojów spirytusowych, w których zawartość alko­

holu da siii oznaczyć 100-stopaiowym alkoholometrem, po 
56 koron cd hektolitra;

2) Od 1 hektolitra słodzonych napojów spirytusowych, 
w lctćrych zawartość alkoholu nie da r,ią oznaczyć 100

-stopniowym alkoholometrem, po 20 koron;
3) Od 1 hektolitra piwa p3 6 koror.;
4) Od 1 hektolitra miodu po 20 koron

Okrąg poborowy stanowi gmina administracyjna Rze­
szów. Warunki licytacyjne są do przejrzenia w biurze pre- 
zydyalnera Magistratu w godzinach urzędowych, a na żąda­
nie mogą być przesiane w odpisie.

Czas dzierżawy ustanawia s.Q na lat 4, t  j. ud 1-go 
stycznia 1917 do 31-go grudnia 1920 r.

Cena wywołania wynosi kwoty 121.018 koron, t. j. 
sto dwadzieścia jeden tysięcy osmnaście koron.

Termin wnoszenia ofert wyznacza się do n i j  26-**0 
c z e rw ca  £916 r . do godziny 12-tej w południe, w którym 
to czasie nastąpi licytacja ustna, a po jej zakończeniu 
otwarcie ofert. „

Przytem za trz^ga się wyraźnie, że po ukończeniu po­
stępowania licytacyjnego nie będą brana w rachuby żadne 
dodatkowe oferty, czy to ustne czy pisemne, ani toż niu 
będą prowadzone żadne dodatkowe rokowania.

Oferty mają być wnoszone na przepisanym formularzu 
na ręce Prczydyum, względnie do nrotokołu podawczego.

Do oferty ma, bvć dołączony kwit na złożone w Kasie 
miejskiej wauyum w wysokości co najmniej kwartalnego 
czyuszu zaofiarowanego. Wadyum ma być złożone w go­
tówce, lub w papierach wartościowych, mających pupilarne 
bezpieczeństwa, lub książeczce Kasy oszczędności miasta 
Rzeozoi a.

Oferta ma nadto obejmować dokładny adres oferenta 
i ewentnalnie spćłlników.

O erem się strony interesowane zawiadamia z zapro­
szeniem do wzięcia udziału w licytacyi.

Magistrat hról. wal. miasta Rzeszowa,
dnia 23 maja 19L6.

Komisarz rządowy.
K a t h j t r i f a  m . {J.

S in ią ę y
żou ty , wolny od wojska- poszukuje 
miejsca słui ąc*go do stlepu lub 
biura, port jera lab t. p. Łaskawe 
tg ł-ire - pod F. Zi. przyjmują J. 
Hopcaa i A. Salomonowa, ulica 
Szosepańsk. 9. 4354 3 3

Aopi. ama(tkę)
s ukońciouą 6 kl. gimn. prsyjmie 
apteka w pobliżu K/akowa. Zgło­
szenia prsyjmuje apteka p, M. Ma­
słowskiego. Kraków, Maiy Rynek. 

4370 2 3

k  M n
(i- locoj ma do sprzedania: 
Ogiera rasy arabskiej, maści 
złoto-kksztan, miary 152, lat 7; 
buhaja  rasy fryzyjskiej, im­
portowanego, maści czarno- 
fclu«ej, łat 4. 4332 3 4

Potrzebny rutynowany
ślusarz

do tabry’ ;i pod Lwowem. Zgłaszać 
się w Banku Wojennym, plac Sacze- 
pańuia 8, II p., w Krakowie.

4316 3 3

JP!a Karpacka" w Rrynity
wymajmnie pukoje z a trzy l a nem 
lub bez. Panionkon bez rodziców 
zapewnia s,ę troskliwa upiekę.

4349 3 3'

Pieski
rasy anglo-niemieckiej, b ładne, po 
psach djBkonałyoh w polo do na- 
byoia. Hellebrnnd, Rzochów.

4361 3 3

Roduwiia Niemka
poleca się do lekcyj i konwer­
sacji.—  Warunki przystępne. 
Zgłoszenia przyjmuje Admini­
stracja „N. Retormy** pod 
Rodowita Niemka. 4362 2 o

Fortepian
krótki do sprzedania. Urzędnicza 18 
parter od 10—1, '  4355 2 3

F o trsse h n a
jest kucharka do dwora, amieiąca 
gotować, wierna, czystość lubiąca 
porządna, któiaby się ud zad o ej ro­
boty nie odsawała. Również po­
trzebna jest dziewczyna l4t )-let’.) a 
ze wsi. nic me umiejąca, bo się ją 
naucey na pokojową. Także po 
tmebna dziewka ze wsi do bydła, 
jak również i chłop ze wsi na kor­
bowego do dwom, któryby siał, 
orał. rozi miał się na gospodarstwie 
i od żadnej roboly się nie od-,uwal, 
Płaca 200 koron i wikt gospodar­
ski, Adres: N. N., Łętownia koło
Jordanowa. 4350 2

iakób ftcieh
fab ryn a  k ork ów  w Iirukow io, 
G rodzka 1. 71. 42S2 5 10

D o p o m o cy
w zarządzie pierwszorzędnej. Większej restau­
racji, potrzebną jest osona, która również 
winna mieć kwalifikacje do samodzielnego 
prowadzenia tegoż przedsiębiorstwa. Panie, 
mogące się wskazać odpowóocniem uzdolnie­
niem, zechcą się zgłosić do biura >Filipinj«, 
Kraków, Florjańska L 44. 4120 5 i

SpoMufeiiio0
w Krakowie

Slow. eajgjestri 7, o p. 
ul. P*odv/afe 7

oraz

Filia w Tarnowie
u l  T fa r g t w Ł  1

przejmuje wkładki oszczędno­
ści na książeczki w racaur 
ku bieżącym za oprocsiitowe- 

niem po

. ^ ° | o
licząc od dnia zlozema,

Wypłaca wirksze kwoty bfi7 
wypowiedzenia. 77 12 o 

Podatek reutowy opłaca 
Spółka z własnych funviuszów

2  » 

.. Dokładne nupy
terenu obecnych

walk z  Rosyę
Preyti-ga K 1-20, Flemmin- 
ga K 1 ’50, Rareasteina 
X  2 ?5, Lecbnura K 2 50, 
polskie po K 1-40, K 1-60 
wysyła za nadesłaniem na­
leży tości lub za zaliczką: 
Księgarnia D. E. Fnedlei- 
na, Kranów, Rynek 17. —
Na przesyłkę dołączyć 20 h.

43,6 2 3

Panna -
z ukończoną 4 kl. wydziało­
wą, poszukuje miejsca w biu­
rze lub sklepie. Zgłoszenia 
pod R. S , przyjmuje Admin. 
„N. Reformy*1. 4319 3 o

Kum Ilia Zacisza.
Obszerny npartamcut z kuchnią, 
dr la to  i ZŚmę, oraz pojedyncze 
pokoje z kuchnią lub też Caśa 
W illa do wynaięcia i sprzedania. 
E om fcrt. Olok parku. 4375 2 3

Do wynajęcia zaraz
duży Dokój frontowy, cmoulowany, 
zosobnem wejśeiem, z oświetleniem 
elektr., ewentualni! z otrzymaniem, 
przy ul. Grodzkiej *4, II piętro. 

4374 2 2

fc iffl 3 ceSd|t
przedpokój, kuchnia i łazienka, o- 
świetlenie gazowe, na 1 piętrze, 
od 1 lipca do wynajęcia przy ni. 
Kołłątaja 12. 4376 i  6

Poiflfflk handlowy
z działu bielizny najdzie stałą po­
sadę w firmie M. Beyer i Spółki,, 
Kraków, Sukiennice 12— 14,

4582 2 3

H ttie sp u M
pol.-niem. z prsrrem maszynowem 
wszelkich systemów, energiczny, po­
szukuje zaięcia biurow ‘go. zaraz na 
gi.dz. popoł. lub wieczorŁd. Zgłosze­
nia poi „A tre" przyjmuje Adnnn. 
„N. Reformy**. ‘ 4390 2 3

m i i P M i
„Oł?rs£Mć©Ra“

pensyonst Lelafswiczśwlen
p o le c a  s ło n e c z n e  p o k o je  z n- 
trzy m a n iem  na sezon  le tn i i 
z im o w y . 4295 2 6

dobrze obeznany ze wszystkij-ui,ro- 
boteiai. pnn-i.uk.nje miej&ca z ludźmi 
lab bez ludzi. Mówi tizema języ­
kami. Zgłoszenia pod „Podmajstrzy 
ciesielski11 przyjmuje Administracya 
„N. Reformy**. 4318 3 3

Ztj ) i r a  !3a!s ierba
znajdzie slałe, płutns zajęcie w za­
kładzie robót ręcznych. Zgłosz-*^ia 
list. pod 345 przyjmnie Adni.n. 
,.N. Rerormy“ . 4372 2 2

poleca najtamej
fiiTiia 3*43 6 o

§
® K r a k ó w , Rynek 46, 

W Ó W , Rutowskiego 3.

9 9
P @  e - f j l

m m  -
pryszcze, liszajo, plamy -yątrohiaue i inne t. :c7y6tości skóry znikają 
szytfko i zupełnie przy używaniu „maści na piegi** wyioou E. Nurka, 
aptekarżu w liiakowic. Do zmywać służ- mydło „Czeremchowe**, która 
metylko przyspiesza usunięcie piegów lub pryszczy, ale jako pri.stwór
z "a j del iLa tn i u j s zy ch olejów roślinnych, przewyższający swą dobrocią

ydła zagraniczne, czyni skórę zawsze elastyczną, ohrouiąc ją od 
sj ■'erzchnięć i zmarszczków. Jest wekazanem przedewszystkiem dla 
Pań, o cer-,o delikatnej.

1 słoik „maści na piegi** słabszej kosztuje K P40 
1 słoik „maści na iiegi“ silniejszej kosztuje K D60.
1 sztuki, mydła „Czeremchowego** kosztuj" K Vtt '
1 pudełko pudru „Czeremchowego1* kosztuje K 1-20.

Na p owincyę wysyła się za puprzednLem nadesłaniem nalezytośoi. 
Na opłatę pocztową należy dołączyć 72 hal. Skłc-d wySyłkuwy: Autek". 
E. Norka w Krakowie, Rynek 13, 3703 9 10

perła aiislryacklch Alp
G irsEsd H o t e l d e  FEifiAł e p e

nadaje ten domotoczony parkiem, mającym 60.000 m’ , 
ze Bwemi

330 pokojami I pryc atnenil !n ie- ‘umi
szczególmo na d ł u ż s z y  pobyt.

Place do KroMota i tenslsk.
Kcnc erty wieczorem w mfeslącai i letnich. , 

Pcbojs począwszy od 7 Z.
Osobne urządzenia na d ł u ż s z y  pobyt.

Prospekty l wyLońnisaia Ba żądanie.
2125 19 26 D yrsk cya .

Połączenia /'.olejowe o ile przez wojnę nie nastąpią miony: 
Odjazd z Wiednia o godi 7 m. 40 rano

przyjazd do Solnogrodu o godz. 1 m. 27 w południe 
t c Wiednia o godi. 9 m. 5 rano

przyjazd do Soinogiodu o god*. 3 m. 32 po poi. 
,  c Wiedn.a o gedz. 6 m. 50 więpzofW

przyjazd do Solnogroau o godz. 12 m. 8 w nocy
: Pociąg bałkański w każdy po naddatek 1 czwartek: 

Wiednia o godz. ł3»m- 25 w lotadme 
przyjazd do Połnogrodu o godz 6 m. 55 witczorein.

Odj-.zd

P a i f s i a
z maturą licealną i seminaryalną 
obecnie na rząduweni utanowis&c 
chciałaby z cnłem zamiłowaniem 
oudąć się zawodowi aptekarskiemu. 
Zgłoszeni,- pod „Irka P. 20“ przyj 
mnje Admin i sir. „N\ Reforroy“ .

,42G0 i  4

kuissijsusa iiioaijijiiifiij. 
do samoistnego piowa-Geuia icr.nce- 
laryi poszukuję zaraz. Grójecki 
uotaryus?, Żywiec. 4389 2 j

urządzony, (rontowy 
— słoneczny, z utrzy.

ma-ieir Jnb bez, do wynajęcia dla 
solidnej osoby. Wiadomość: Zybli- 
kiewicza i. 20, u dozorcy domu 

4393 2 3

flptelJGfflZifsrsflrie
poszukuje Ł ia g is ir y  lub a s y ­
stentki. Reilektuntki zecheą 
podać warunki , 4394 s 3

fiortyera hotelnwegc
posadę obejmie Bolak, mówiący pa 
niemiecku. Wiadomość: Railziwił- 
łuvsktt 35, w lira- o wie, Rogow .ikl 

43: 5 2 4

II H i  \]
całe pierwsze piętro, mianowicie; 
7 bardzo dużych ,-okoi, 2 nyże, 2 
ku-.hnie, do wynajęcia zaraz na 
hinra, kancelarye, magazyny ku 
pieckio lub pomieszkania. Wiado­
mość: Sądecka, Siemiradzkiego 11 

4337 2 3

la t e p & n ©
Penśion p S £rjaE Z a przy nl. 
Chałubińskiego, dobrze poło­
żony, ekanalizowauy, poleca 
pokoje z utrzymaniem Kuchnia 
obfita, zdrowa. —  Ceny przy­
stępne. 4385 2 3

[KII WMIIWlte
p Czernichów

poszukuje zaraz eh oń sm a , 
kawalera, z dłuzszą praktyką. 
Odpisy świadectw proszę nad­
syłać. Nieuwzględnione zosta­
ną bez odpowiedzi. 439'’  2 3

„ S t e f a “
artyst foiogrof. Zakład w Zakopa­
nem, poszukn e zaraz zdolnegd po­
mocnika, głównie operatora. Po.o- 
11 a siała. 4310 4 5

S u c h it e *
b i i a n s l t i a

samodzielny nieiu.ecko-poisk' 
koresponerent, p erwszorzędna 
siła, wolny od wojska, poszu­
ku je posady zaraz. Z g łoszen ia
pod pP ilu j  25 “  przyjmuje 
A imimstracya „N. Reformy*4.

4403 2 4

p. Zator, poszukuje uczciwego, 
rutynowanego biaWGWOhfC. 

4108 2 3

M spnedanlti.
5000 kg kleju stolarski-go. i e  wi­
eź i, Bracka 9. 4411 2 3

D Z W O N K I
elaktrycnie 1 fe le lo n y  naprawia

i iu italuje 1 precyzją ł tanio
H .  N I E  M E T Z

optyk i mechanik 
Kraków, nlicia Ka—.aolicSŁa 15.

3469 12 12

11
13 p p,, z ukończontm uniwc-r*. 
wykszta.ioniom, 11 a odpowiedzi unem 
i wybitnem stanowisku w życiu 
cywilnem, pragnie poznać w celu 
matrymonialnym, m'odq, iateligen- 
tną i ł ad. ,  pannę, lub wdowę. Po- 
sag wymagany, llyskrecya uod sło­
wem honoru. Zgłoszenia pod „Po-
rucznik-* przyjmuje Administracya 
„N Reformy1*, 4364 2 2

Wdowa
w średnim wieuu, posiadająca do­
brze zaprowadzony interes biuro­
wy, wrjdDe zan.ąż z» cnergiuzaB- 
g«, bezdzietnego mężczyznę. Mo- 

nonimowe ząłoszeuia pod „ i lr a -  
AOw“  przymula Adiriniotr. „N 
Reformy**. 4329 4 6

l\
lat 38, rodzina slarcsCachecka, do­
brze sytuowany, poszukuje żony, 
panny z dobrego domu, ludnej blon­
dynki lub Bkaiynki. Pośrednictwo 
krewnyc-i pożądane. Zgłoszenia tyl­
ko Beryo pod ścisłą obopólną dys; 
krecyą do Adm. „N. Reform,“ poi 
M. N. 500. 4285 £ 3

lob kawalera do lat 5u, człowieka 
inteligentnego i szlachetnego po- 
SŁuknjt na tej drodze w celu ma­
trymonialnym dla swej zŁŁioinej 
panny, liczącej trzydzieści sześć lat, 
mającej 900 K roczuir stałego do­
chodu. Listowne zgłoszenia do 8 
lipca pod M ary® 3* przyjmują 
Adm. „N. Reformy**. 4441 1 3

drakarni L. K, GórakłZ drukarjj Lityrąckiej w Kcakowie, ul. Jagiellońska L. 10, R zad

ł


